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lipca - premjer Chalmberlałn przy. 
jąl w Londynie ambasadora Sta­
nów Zjednoczonych p. Kennedy 1 
mln. Book ambasadora Stanów w 
Warszawie p. Dreiel-Bkldle. 

Przypadek f łl~ Zapewne. Ale 
może i Jeszcze coś więcej. 

Nie ulega bowiem wą.tpllwo.śeł, 
łt w nadchodzącej wielkiej rOZIJ'fW l 
ce politycznej Stanom ZjednOC!flA>· 
nym przypadnie l'Ola. wielka, a mo· 
że i dooydująca. Prrrodewszystldem 
• l>Ollk. tą widzenia. Angljl. Dwa te 
bQwlem olbmymle państWa a.nglosa 
slde U6 ml1871ł ręka w rękę, ska­
zane są niejako na to, aby wyBt.ę. 
powaó razem w najważniejszych za 
krętacll hisb>rji. Dla Anglji jest w 
tej chwili .rzeczą. doniosłości ogrom­
nej rozumieć dol>rze, jalde są inten· 
cje Stanów I jaka byłaby ich Jinja. 
postępowania. w razle wybuchu ja­
kiejś zawieruchy wojennej - zwła. 
szeza. wobec tego, iż mister Strang 
nie może sł~ wykft.1.&Ć w Moskwie 
ładnym konkretn.YDl rezultat.em, 
~ry ciągle jes7A!i'A nie wieńcrzy 
Jego tak długich i tak momlnych 
wysiłków. 

General 1ronside 
opuścił Warszawę 

Gen. Ironside opuścił dn. 21 h. '.Asystowała przy tem Kompa-
m. rano Warszawę, udając się w nja honorowa lotnictwa z orkie­
drogę powrotną do Anglji specjąl strą, oraz delegacja Związku Murl 
nyni iamolotem przez Gdynię i mańczyków ze sztandarem. 
openba~. KOPENHAGA, 21.7. Gen. sir 
Na lotnisku O~cie pożegnali Edmund Ironside przybył na tu­

gościa angielskiego inspektor ar- tejsze lotnisko z Warszawy o 
mji gen. Norwid - Neugebauer, godz. 11.30 i o godz. 12 odleciał 
szef sztabu głównego gen. Sta- samolotem holenderskim do Lon­
chieYr;cz, gen. Regulski, gen. Kal dyno. 
kus oraz wyżsi oficerowie, po- Podczas pobytu w Kopenha-

1 

nadto przedstawiciele amba.sady dze generał odmówił przedsta­
brytyjskiej oraz francuski ~tla- wicielom prasy wszelkich infor-

PIZY obecnej konfłgurooji poll· 
tycane.f, stanowisko Stanów jest 
zagadnieniem nłesłycbanie wa.żnem 
także I z polsłiiego punktu widze­
nia. Znaleźliśmy .się w t.ej c wili w 
semem centrum wielkiej gry dy­
plomatycznej, obejmującej istotme 
swemt maclrami nlecy-Iko Europę, 
ale i .cab. ~Wia.t, nie możemy wi~ 
nie łnt.eresować si~ dęcyzjaml i zą.­
mla.ra.lnł czynnllia takiej mooy I 
rm-.ezenla, jak - St&ti.y Zjed.no- 1 
ezone. .„„ ...... „„ .... ~„ ... ""'9' ... ~!ll!!l!llllllllll!llllllllllllllllllllllllllllllll„„„„„„ .... „111111„ ... „1a1 ... „111m1111111111111 ... W przYT>adko\Vl'Dl więc ~biegu o-

che wojskowy Musse, macy j. 

kollozności, który ambasadorów 
Stanów tego lłam.ego dnia sprowa­
dźil do prernjera aagielskiego i POI 
skiego ministra spraw zagranicz­
nych - jest może jakaś ukryta 
wsJ)ólna nuta, Jrtórą warto wYdobyó 
I podkreślić. n. 

Przeliczy li się 
i w Moskwie i w Tok.jo 

srs.trz a.rtykoł lV'!tę;enr na str. kJ) 
( 

Kr61 Karol do Grecji 
przez dełnine Dardanelska 

BUKARESZT. 21.7. Kr6l Karol 
~a pokłlldzie swego prywatnego 
ja.ehtu, któremu towanyszy torpe­
dowiec, wypłynął z Konstaney w 
1()-dlniową podróż przez Dardanele 
na wody greckie. 

W kilko słowach.„ 
- Dn. 21 b. m. odbyła dę łueda 

kpnlereeja amb. Cralgle a mln. .&.rila 
w Tok·Jo. Wyułk narady Jest nikły. 

w z·ewi~cio kierunkach 
ol nsywa aoooo Japoflczyk6w 

SZANGHAJ, 21.7. Jak donosi .Zwłas?.Cza krwawe i uporczywe TOKJO, 21.7. Agencja Domel do-
komunikat chiński, w prowmcJI walki ro.zgrywają się na górzystem nosi, że wojska japońskie zajęły w 
Szansi na poszczególnyeh odeiJJ.· pograniezu prowincyj Szansi, He- poniedziałek fortecę Kaioplng, wat­
kach trwają poważne walki. Usta- nan i Hopei. Chińczycy stawiają ne centrum strategiczne na połud­
lono, t.e ofensywa japońska. prowa- energiczny opór. W tym rejonie niowym wschodzie prowincji Szan­
drona jest w 9-ebJ Jdel'tlJlkaeh jed- stracili Japończycy w zabjtych prze si. zajmowane oatatnio przez sil-
nocześnłe, 1 że bierze w mej udział szło 1000 ludzi. ne oddziały chińskie. 
przeszło 80.000 wojska. 

ie wystąp ą zbrolnie 
przeciw ·sowietom 

LONDYN, 21.7. „Daily Tele-głośno zapowiadano, iż rząd japo-6.- IJt;wa sprąw zagranieznycb ołwiiad.­
graph" donosi z Tokjo, t.e na wczo ski nie cofnie si~ przed krokami ezył dziś, t.e :r;danłem rządu :Ją.~ 
rajBzej konferencji specjalnego ko· natury wojskowej jet.all prowoka- 1>klego włatie sowteekle d. do 
mitetu ja.pońal.Uej rady ministrów cje ze strony sowieckiej na grani- gospodarczego znlszczenła przedstę-. 
zapadła decyzja, iż rząd j~ński ey mandżun:lkiej nie ustaną. biorstw ja.pońsk:ich. Rucznik prey. 
w związku z osht.tnleml za,Jsciaml TOKJO, 21.7. Zatarg między wła- łącza si~ do atanowiska admirali· 
na granicy mongo1$k<Mnandżursktej dzami sowieckiemi i zarządeJll ja- cji, że władze sowieckie iwia.doutl„ 
nadal ograniczy sit jedyalo do Jo:o.. pońskiego koncernu eksploatujące- zmierzaj' wprost do wygło47,enia 
k6w dyplomatycznych. go kopalnie węgla i nafty na pół- robotnikow koncernu odczuwają­
. Decyzja ta stanowi dla kół poli- nocnym Sachalinie na tle wyroku cych obecnie poważny brak środ­
tyeznyeh niespodziankę tem bar· miej,l!cowego sądu sowieckiego uległ 

1 

ków ~ywneśeiowych. Taki atan rze. 
dziej, te jeszcze przed :tdllru 4nia· pewnemu zaostrzeniu. czy, zdaniem rzecznika, jest nie .do 
mi w kołach zbliżonych do rz!!du Rzecznik ję.po6.skiego minist.er· utrzymania. 

- W Bythe (hrabstwo Kent) w nzo­
peJnłaJ11c7eh w,.borach do Izby Gmin, ••• „ ••• „„ •••• .-........ „ ... „._. •••• „.„„ •••• _„„.„ •••••• I„ ••••• „ • 
..,.elętył kandydat konserwatystów 
R11perł Brabner, frekweneJ111 glosoj4-
eyeh, wynosUa zaledwie 37 proe„ mi­
mo zW)'elęstwa kandydata konserwa­
tyśeł słraclll 3.lłOO 1tosów. 

- Termin podróły gen. Franf.o do 
Włoeh astalon7 &o.Siał definltJWDI• aa 
!.lerwsą łfdzle6 wrseśnla b. r. 

- Na skutek Iskier sypl11eyeh llę s 
parowozu wybuchł pod Wlednlcm wiei 
kl poź8l', który znłszez7l zboża stojące 
na polach, pożar praybrał wielkie roz· 
mlar7. Straty 111 bardzo maczne. 

- Protektor Rusay w Czec:haeh .,., 
Neurath. otworzył eentralny urząd dla 
emtgracJl tydow!!kleJ, powoluj11e na 
jego uolo dyrektor11 StaWeckera. 

- Zmarł znan1 dyplomata brytyjski 
Earl of Grenvllle. który odegrał · dużą 
roJo w rokowaniach międzynarodowych 
które poprzetb:ałf w7bneh wojny •wt•· 
toweJ. 

- Admini sir Andrew Coonlgham, 
dow6dea floty jródzlemnomol'llkłej uda 
się a wlłft4 ofkjalq do Stambułu. 

- Dn. 21 b. m. został rozstnelany 
w Nancy niejaki FMncei, skaznn7 llll 
karę śmierci za szpiegostwo. 

- Premjł)r Chamberlain opuRelł 
stolicę, udając si~ na wookend do 
Oheqners. 

- Ambasa.dor ameryka6skł w 
Lond;fDle Ken'l!c;dy, pojechał n& 2-ty­
g-Odniowy W)"pOO.eynek na Rlvierę 
frą.nc:aską. 

- W kataatn)tle samochodowej po 
Df&ł Amler6 ~1 plsan I poeta 
DQl'WellJd., Ol1Eat ~ 

Masakra w Dachau 
Czy pastor Nlemoeller *YI•? 

1\\7' ubiegłym tygotłnłu prasę menłu I burmlstn miasta Duls­
całego świata obiegła wiado- burg w iW estfalji, dr. Ernst 
mość, te bobaterskl pastor Nie- Wełtz. 
moeller, który nie uląkł się bru- Dr. W eitz był członkiem ·cen­
natnego terom l otwąrcle gJoaił trum. Niejednokrotnie razem z; 
prawdę, został zabity w obozie ministrem Stressemannem jetdził 
koncentracyjny.m w Dachau. na po13iedzenla Ligi Narodów do 
Oficjalna agencja niemiecka Genewy. Po dojściu Hitlera do 
„D.N.B." - zapriec.zyła tej wia- władzy Weitza aresztowano, jed­
domości. nak po tygodniu gdy podpisał 

Komunikat niemiecki twłer- deklarację, te nie będzie brał u­
dził, ie pastor jest wprawdzie działu w tyciu politycznem -
chory, ale jyelu jego ładne nie- wypuszczono go na wolność. 
bezpieczeństwo nie zagraia. Po zajęciu Czechosłowacji, 

Tymczasem okazuje się, że dr. :W eltz był nieostrożny i wy­
niemieckie sprostowanie było raził się w gronie znajomych 
nleprawd.dwe. „Deuł8che Nach- sceptycznie o ,,zwycięstwie" fiih­
richten Biuro'' - skłamało. rera, twierdząc, źe jest to naj· 

Do Lłege przybył ostatnio ob- większy . błąd Hitlera, którego 
szarpany, nawp6ł tywy człowiek. skutki będą dla Niemiec fatal­
Zgłosll się do pierwszego komi- ne. Tegot samego dnia .Weitza 
sarjatu policji, gdzie zeznał, te aresztowano. W "Brunatnym Do· 
przed kilku godzinami udało mu mu" szturmowcy tak go zbllł, e 
się uciec z Rzeszy. Uchodźcą O· przez 3 tygodnie leżał w szpitalu. 
kuał ~ b.JIJ poeeł do INJrla· Gdy przyszedł do siebie - od-

wieziono go do Dachau. Na wspo 
mnienie życia obozowego, dr. 
iW eitz drty ł płacze. 5 miesięcy 
pobytu w Dachau. zupełnie go 
złamały. 

iWi ubiegłym tygodniu - mó­
wił dr. ,Weitz - podczas codzien 
nej zbiórki. pastor Nlemoeller, 
który stał obok mnie w szeregu. 
zasłabł ł upadł. ~ ówczas pod· 
biegł do niego szturmowiec, któ­
ry ze słowami: wstawaj czarny 
psie - kopnął pastora, at ten 
głucho jęknął. Gdy kopnięcie nie 
pomogło, do lefącego pastora 
podszedł jeszcze jeden szturmo­
wiec, który chwycił go za gar­
dło i dtwignął do góry. ~Vtem .z 
z szer<>gu więźniów, ktoś głośno 
krzyknął: bandyci! Szturmowiec 
gwizdnął. Wtedy z wartowni 
wybiegła grupa dozorców, która 
• mlejsea rozpoep,ęla 111asak~. 

Pałki gumowe l szpicruty, ia­
końc.zone ołowia.nemi .kulkami i 

liolłiy rewolwerowe J>f)nły W. 
ruch. Nieszczęśliwi wii:tnit.>włe 
poczęli ucieka6 pp dziedzfń· 
eu obozowym, eo Jeszcze bardJleJ 
roiwścieczyło szturmowców. 

- Co było dalej, nle włem· -
opowiadał dr. MTeltz - kiedy siQ 
ocknąłem, .znalazłem ~lę na łót· 
ku szpitalnem. Gdzie - o dzi\IVO 
- lekarze l ałostry obchodzttl 
się z(! mną po lud11ku. Razem ze 
mną na salł HpihtlneJ lełalo kll­
knna'słu Innych, etęłko raDD„eh 
więźniów. Pastor• Nie oellera 
włr6d pleh nie było. 

Dopiero na dmgt ddeft,6 czło­
wiek, któremu zawdzięczam wol­
noś~, powiedział mi, te pastor 
Nlemoeller nie tyję. 

Dr. Weit~ - po odpoezynklł 
w Jednym s sanatorjów - ma 
zamiar napisać pamiętnik, kt6· 
ry, jak powiedział, wsłl'zęlnlt'I 
1umłeułem lwia ... 

PODCZAS UPALóW 'oleeam~ zna~omiłe 'iwo, lemonia~g i wo~11azowe z Mowaru Braalińskiego 



NA W DO\V. I 
Prezes Centralnego Związku Mło· 

dej Wsi Gierrut był dwukrotnie 
przyjęty przez Prezydenta R. P., 
dn. 26 z. m. w Spaile i dn. 13 b.m. 
na Zamku. Tematem obu rozmów 
były zagadnienia młodzieży, zwła· 
sreza wychowania patrjotycznego i 
kształcenia zawodowego. 

X 
Ustąipii dyrektor biura filmowe· 

go P.A.T. Mieczysław Skalski. ().. 
gólne kierownictwo biura przejął 
nac~y dyrektor P.A.T. Mieczy· 
sław Obarski. 

X 
W dniu 1 sierpnia wyjeżdża do 

Warszawy z wizytą oficjalną fin· 
landzki minister komunikacji Salo­
waara. Razem z ministrem udaje 
się do stolicy Polski jego małżon­
ka, oraz naczelny dyrektor fin­
landzkiego towarzystwa komunika­
cji lotniczej „Aero" - inż. Stolhe. 

X 
Podsekretarz stanu M.S.Z. Szem· 

bek przyjął w dniu 21-ym b. m. am· 
basadora rumuńskiego Franasso­
vici. 

x· 
Dn. 21 b. m. ro~zął miesięcz· 

ny urlop min. Rolnictwa i Reform 
Rolnych . Juljan Poniatowski. ' 

X 
Wycieczka dziennikarzy polskich 

na Litwę, jako rewizyta dzienni­
karzy liitewskich, odbędzie się praw 
dopodobru"le d-OiPiero w roku przy· 
szłym, na wiosnę. 

;Przy współpracy innych lrcybiskup Ropp 
1 W B " • d • 1• h rł' eiężko ebory 

• r,1BDJO o zie 1 pomoey or o zeom Zamieszkały w Poznaniu ks. ttr-
LONDYN. 21.7. Wczoraj popołu· tywne romiąlzanie zagadnienia u- cybiskup metropolita mohylowski 

dniu odbyło się kolejne posiedze· chodźców mogłoby nastąpić już w Edward Ropp, który od dłuższego 

I 
nie Ewjańskiego Komitetu Uchodź- clą.gu najbliższych kilku tygodni. czasu był niezdrów, zachorował o­
ców. Ze str001y brytyjskiej zabie- Rząd brytyjski gotów jest podjąć statnio na zapalenie płuc. Choroba 
rał głos sir Samuel Hoare, wyra- w ramach imperjum wszystkie wy- dostojnika Kościoła budzi poważne 

I żając przekonanie, że apel prezy· siłki, niezbędne dla rozwiązania obawy, albowiem liczy On 88 lat, a 
denta Roosevelta o szeroką wsp6ł- problemu uchodźców pod warun· nadto organizm jego osłabiony 

' pracę państw świata znajdzie sze- Idem, że spotka się ze współpracą jest ciężkiemi przejściami w czasie 

Pauza trwa 
Tydzień milczenia 

MOSKWA, 21.7. Angielski wy- się odbyć w dniu jutrzejszym. 
&łannik dyr. Strang zwrócił się Zarówno koła zbliżone do dyr. 
do premjera sowieckiego Moło- Stranga, jak i sowieckie koła mia . 
towa z prośbą o wyzna~zenie ter- rodajne zachowują w dalszym 
minu nowej konferencji. W związ ciągu całkowite milezenie na te· 
ku z tern w moskiewskich ko- mat rokowań moskiewskich. Rów 
łach politycznych podkreślają, że nież prasa sowiecka nie zamie­
decydująee spotkanie kierowni-1 ściła w ostatnim tygodniu żad­
ka sowieckiej polityki zagranicz- nego artykułu na temat obecne­
nej z ambasadorami Francji i I go stanu rokowań angielsko-fran 
'Anglji oraz z dyr. Strangiem ma cusko-sowieckich. 

1Nsp61ne nad Sahar~ 

lotr angielsko· francuskie 
bliski.ej wizyty francuskiego mini­
stra lotnictwa Guy Lachambre w 
Londynie. 

rokie echo przedewszystkiem w kra innych rządów. przewrotu bolszewickiego. 
jach, reprezentowanych w Komite- W takim wypadlm rząd brytyj- Ks. arcybiskup metropolita Ropp 
cie. ski udzieli nawet bezpośredniej po- przebywa w szpitalu SS. Elżbieta-

W razie osiągnięcia zgodności po I mocy finansowei na rzecz uchodź- nek pod troskliwą opieką lekarską. 
glądów w łonie Komitetu, definł· ców. h 

D1żurni rol' u 
Kontrola poczty z Zachodem na koteikach 

dojazdowych 
w urzędach niemieckieb w toku dalszego wykonywania 

LONDYN, 21.7. Agencja Reute· domości 0 charakterze politycz- nadzoru w stosunku do Tow. Warsz. 
ra dowiaduje się z Metzu, że wszel- nym _ otwierane i konfiskowane. Kolei Dojazdowych, Milil. Komunika 
ka korespondencja przybywająca Podobna kontrola st.osowana jest cji zarządziło ustanowienie z dniem 
do Niemiec z Francji lub Anglji pod wobec listów wysyłanych z Rzeszy 22 Iii)ca dyżurnych ruchu na sta· 
dawana jest w niemieckich urzę- na Zachód i dotyczy ona przede- cjach w Konstancinie, Powsinie i 
dach pocztowych na zachodniej wszystkiem korespondencji, pocho- Jabłonnie, którzy pracować będą w 
gra.nicy Rzeszy niezwykle surowej dzącej z okręgów Saary, Akwizgra- czasie wzmożonej frekwencji, t. j. 
kontroli. Wszystkie listy są prze- nu, Kolonji i innych ośrodków za- od sobót godz. 12 w południe do 
świetlane i w razie najmniejszych I chodnich Niemiec. poniedziałków do godz. 12 w poł., 
podejrzeń, że zawierać mogą wia- oraz w tych samych godzinach w 

Stare zelaslwo 
dniach przedświątecznych i po­
świątecznych. 

Koncert Kiepury 
w Gdyni d ?a zbrojeń nlemieł!kieh 

BERLIN. 21.7. Od lipca do wrze­
śnia. ma być przeprowadzona w 
Niemczech akcja zbierania starego 
żelaza. W 1938 r. w rozmaitych 
fabrykach zgromadzono 255.000 
ton starego żelaza. Nowa kampa­
nja, podobnie, jak poprzednie, do­
tyczyć będzie zbierania materjału 
nieużywanego, jak to odłam.ki sta· 
li i żelaza, starych maszyn, nieu­
żywanych szyn, metalowych naczyń, 
k'luczy, łańcuchów, drutów i wszy· 
stkich aparatów, których pozbawie­
nie f!łbryk nie wpłynie ujemnie na 
produkcję fabryczną. 

Niemieckie koła urzędowe zapew-

niają, że niemieckie zapotrzebowa­
nie żelaza zostało z tej zbiórki po­
kryte w 90 do 96 proc. Zbiórka 
żelaza przeprowadzana jest w ten 
sposób, że zrywane są nawet żelaz­
ne ogrodzenia w parkach, przed 
pomnikami i na cmentarzach. 

Za 

Dn. 23 b. m. przyjeżdża do Gdy· 
ni Jan Kiepura, który we wtorek, 
25 wieczorem, wystąpi z koncertem 
na placu Grunwaldzkim. 

Całkowity dochód z koncertu zna 
komity śpiewak przeznacza na Fun 
dusz Obrony Morskiej. 

efo obozu pracy 
KOWNO. 21.7. Na rozkaz mini- osób, obywateli litewskich, ska:za. 

stra spraw wewnętrznych do oho- nych na pobyt w miejscu odosob­
zu pracy przymusowej zesłano 16 nienia za rozsiewanie plotek, sze­

rzących panikę. 

PARYŻ. 21.7. ,,Exels.ior" donosi, 
te w najbliższych dniach angiel· 
skie eskadry bombowców rozpocz. 
ną loty ćwiezebne nad Saharą. We· 
dług informacyj J: brytyjskich kół 
lotniczych wyspy brytyjskie bo­
wiem nie posiadają terenów, które 
nadawałyby się do wypróbowania 
pełnej skuteczności ciężki.eh bomb 
lotniczych bez narażenia bezpie­
czeństwa publicznego. 

Koncentracja wojsk na. Bałkanach 
Odpowied~ Turcji-Wiochom 

Silne wrażenie 
w stolicy Sowietów 

MOSKWA. 21.7. Oświadczenie 
Marszałka Smigłego - Rydza, udzie­
lone korespondentce prasy amery­
kańskiej wywołało silne wrażenie 
w stolicy sowiecl<iej. 

Z tego wzg1e.du rząd francuski 
oddał pewne obszary w Saharze do 
dyspozycji angielskiej floty powietrz 
nej. Loty ćwiczebne angielskich 
bombowców nad Saharą dokonywa­
ne będą wspólnie z eskadrami fran 
enskiemf. Główną bazą wypadową 
będzie miejscowość El Golea. 

LONDYN. 21.7. ,,Daily Express" I tracja ta jest odpowiedzią na. kon-1 Pismo twierdzi, że armja turec­
donosi, że rząll turec.ki skoncentro· centrację około 80.000 wojsk wło· k!a wyposażona jest w czołgi ro· 
wał o.rmję, liczącą 200.000 wzdłuż skich w Albanji. I syjskiego pochodzenia.. 
granicy Bułgarji i Grecji. Koncen- · 

Figle cenzury prewencyjnej 
Cała prasa sowiecka zamieszcza 

dziś tekst oświadczenia na czoło· 
wych miejscach bez żadnych skró· 
tów, podkreślając ustęp, mówiący 
o zdecydowanej postawie narodu 
polsltlego, który będzie się bił o 
dostęp do morza nawet b-ez sojusz­
ników. 

Sriczegółowy program .tych ćwi­
ezeń Ojpracowany zostanie podczas Właścieiele agencyj ielegrafi~znycb bez depesz 

TALLIN, 20.7. Wczoraj · estoń­
skie Ministerstwo Spraw Zagra-

- Policja w Toulonłe wykryła pa- nicznych zawiadomiło ajencję e-
lamlę opium, do kt6reJ uczęszczało t , • Et " · d 19 b 
wiele wybitnych osoblstoścl Toulonu. s onsKą." a • ze 0 • • ~· ca· 
Dwaj qenel policyjni dostali się dzłę ły ~rw1~ ~ormacyJny aJencJa ~· 
kl podsłepOWI do ~ p:-OW&d:w- I bomąza.na Jest dostarczac do mi· 
JMJJ pl2ell dwie 1tan:iie p~n~ c".oesz .... f nisterstwa, które dopiero przesy­
oe . elt menacanut: eir~~ I 'P!l4~·c- ! lać będzie t:en serwis poszczegól­
...wn llmae ·~~ 'lłlm ddennlkom, abonującym biu-

letyn prasowy tej ajencji. 
Ajencja przesłała w myśl pole­

cenia materjał ministerstwu, które 
dostarczyło serwis wszystkim 
dziennikom estońskim poza naj­
większym dziennikiem w Tallinie 
„Paevahlet". Dzisiejszy numer te 
go dziennika, którego wydawcy są 

współwłaścic1e1am1 ajencji, ukazał 2 krążownikii I 6 łodzi 
się bez zwykłego serwisu tej ajen-
cji, natomiast zawiera oświadcze- podwodnych 
n!e redakcji, że wobec wstrzY1,11a- b d • F • 
ma przez ministerstwo serWisn, U u•e rane~a 
dziennik zmuszony był w ostatniej PARYŻ, 20.7. Ministerstwo l\Iarye 
chwili montować własne źródła in· I narki Zl\1'7.ądziło natychmiastowe 
formacyjne. (ATE). przystąi;ienie do bm.Iowy 2 krążow· 

ników i 6 łodzi podwodlqda. 



I 

PRZELICZYLI SIĘ 
li)edlug najświetszych wta-, I w Moskwie I w Tokio m•ły ogólniejsze. Japończycy Qd-

domości w dniu -dzislej· powiadają na to grothą zerwa-
seym rozpocz~ sill w nła konf erencjł - co Anglicy ze 

Moskwie nowe rozmowy między JełeU tak było, rachuby te o- tej ,,ekspedycji karnej". Ekspe- i przy tej okazji wykroić dla słe- swej strony przyjmują z dosko· 
przedstawicielami Anglji i Fran- kazały się jut teraz zawodne. dycja do Chin miała trwa~ parę bie coś, co mofnaby ostatecznie nałą zaiste oboj~tnością i spoko-
cji z jednej a komisarzem Molo- * • tygodni, miała Japonji dostar- wyinterpretować jako pewnego jem. 
towem · z drugiej strony. Prasa • czyć prędkich sukcesów i pręd- rodzaju sukces„. Wszystkie więc • 
Paryska Zaopatrul·e nawet t0 wia Na Dalekim Wschodzie k" h k ś 1· • a • ·.,. iłkl j il kl Id 1v kl • 

• 
._ b łki I ł ie orzy c - c1ą"me si" na- wys apo s e Ił w • ..,m e- Prz:echodzoc do konkluz.Ji: 

domość optymistycznym. kamen- w rew wsze m pozorom a ar- tomiast jut przeszło dwa lata, runku, aby zmusi~ Anglję do o- ~ „ 
tarzem, podkreślając, it rok~wa- mującym depeszom - najwłęk- wciąga wojska japońskie coraz brad przy wspólnym· stole nad V zajemne pozycje Anglji ł 
nl·a w Moskwi·e nie zostaly iesz- sze kłopoty ma w tej ~hwill by- d 1 . ł b k t t h'. dkl Chi h Z. S. R. R. w rokowaniach obec-
-..e zerwane i' ' te mo.ana mieć na- najmniej nie AnglJa, leez wla§nle a eJ w g ą on ynen u c m - nowym porzą em w nac ' nych można sprowadzić do na-
..,„ 1- R ja. skiego, kosztuje coraz 'więcej i-- - do obrad, które w lepszy lub stępującego dylematu: Anglicy u-
dzieję, ii będą one jednak d?- ~ł j j . k j nie daje absolutnie nic. Mimo gorszy sposób sankcjonowałyby ważają, te Związkowi Sowieckie-
prowadzone do pomyślnego kon- 'ska onaktówo. na hrosyJbS 

1
° · a- różnych lokalnych zwycięstw poczynania japońskie w Chinach. mu bardzt'eJ' potrzebny J'est u-

pon a, reJ ee em y y star- · • ż d i i j · · · I d T' · · -
ca. cła na pograniczu MongoJji, wy- Jest JU z s a rzeczą Jasną, u ncy ent w ientsime, szykano- dział we „froncie pokoju" aniielł 
Opłnja polska, lepiej nlezawo- miana not na temat Sachali"nu 

1
• Japonja nie rozgryzie kolosa wanie obywateli angielskich, mocar twom któ t . 

ł yfl chińskiego. Władza J0 eJ' rozciąga wielkie manifestacJ'e antyangiel- 8 
• re s anowią 

'dnie orjentująea 8 ę w spec ez- t. d., mimo wszystko nie prze- trzon tego frontu. Polity.cy so-
nyeh metodach polityeznych na- staje być dla Rosji iródłem trosk się jedynie w kilku miejscowo- skie w Tokjo - wszystko to wieccy są odmiennego zdania. 
szego wschodniego sąsiada, ole i niepokoju _ rozwój natomiast ściach, ciągnie się wzdłuż lini.f miało na· celu .zastraszenie An- Uważają oni, te za udział ten 
okazuje tak pochopnie skłonno„ wypadków w Tłentsinle. mimo kolejowych i wąskim pasem nad glików I zmuszenie Ich do obrad z. S. R. R. powinien dostać „za-

'-mizm D śwm· dcze · wybrzeżem Jang tse Kiangu na szerszem podłoju I nad „nac"'-
~cł do op„.r u. 0 - dymów f mgieł, Jakle nad tym - · "" "" płatę", bowiem nie Związkowi 
nia kilku ostatnich tygodni zmu- punktem AzJ"f rozsnuwa propa- pozatem Chinv sa i pozostaną nie szerszym zakresem spraw i Sowieckiemu na tym udziale 

t t bardziej' chińskie. zagadnień. przedewszystki·em zalez·y, tylko szają nas zresz ą em ganda japońska, z punktu . włdze-
do wielkiej rezerwy w stosunku nia angielskiego nie urognfe na- W tych warunkach Japonja Ale Anglja· nie dała się ·zastra· Anglji i Francji. 
do rozmów moskiewskich. Mimo pewno do rozmiarów wydarze- ma przed sobą jedno tylko wyj- szyć. Zgodziła się na wspólną z Anglicy nie dają stę wyprowa­
bowiem bezustannych „meand- nia, które mogłoby wpłyną~ na ście z niebacznie 'przez nią Japonją konferencję. Wszakże dzić z równowagi komplikac,jami 
rów" polityków moskiewskich o- zmianę taktyki Anglji i zmusił wszczętej aw~mtury chińskiej: Sir Robert Craig, który z ramie- na Dalekim Wschodzie _ bo ')­
braz rokowań moskiewskich jest ją do większej uległości wobec ~ycofa~ się z. n!ej z. ho_norem i nia Anglji prowadzi w Tokjo pierają się na założeniu, że Japo­
dzisiaj zupełnie jasny i pozwala coraz bardziej fantastycznych Złl- ,1ak naJprędzeJ Ją zhkw1dować. konferencję, bardzo uprzejmie, I nja wojnę z Chinami przegra. 
na wyprowadzenie szeregu wnio- dań sowieckich. Może to być zrobione · tylko ale niemniej stanowczo upiera Natomiast Z. S. R. R. najwidocz-
sków natury ogólniejszej - bar- • • przy współpracy Anglji. ·Tylko z się, iż ma zamiar i prawo roz- niej liczy się z moiJiwo~cią wy-
dzo przytem interesujących. ._ Anglją mogłaby Japonja na ja- mawiać tylko na temat lokal- granej Japonji, bo się tej Japonji 

Nie ulega więc - naszem zda- Japonja, mimo ciągłych „zwy. kiejś wspólnej konferencji przy~1 nych zagadnień, związanych IE wyraźnie obawia i chciałby się 
niem - wątpliwośel, łj w tej cięstw" w Chinach, ma juz pod stąpić do układania nowyL'.1 sto- incydentami w Tientsłnłe, delekł przed agresją z tej strony zaase-
chwili Rosja sowiecka za wroga I każdym względem dosyć całe.i sunk6w. politycznych w Chinach .fest natomiast od rozmów na· te- kurować N. 
Nr. 1 uważa przedewszystkłem WF ... p . ę 
Nłemey. Nie jesteśmy też skłonni - ~ 

przywiązywać większej wagi do ... świetle prasą 
powtarzających się obecnie po-
głosek o możliwościach porozu- Słowa przeatroai zbrojnego, west.chnął 1 wypowiedział kiś pmedmlot, leżfł<IY w łazience. Nie 
mienia niemiecko • rosyjskiego, ""' Jedno tylko zda.ule: „glł homini llbe- wiedząc co to jest, zblltyl go do pal-
które dla odmiany, coprawda Treść wywiad:a, kt6rego udzielił ri eono fratem" - wolni ludzie eą nlka gazowego. I w tym momencie 

J·eszcze nie§miało, lansuJ·e Berlin. Marszałek Smigły - Rydz pani braćmi. tak uczył 11841 kiedyś ,.Duce'' nastąpił wybuch znalezionej petardy, 
Heat.on Vorse, nazywa „Gazeta Pol- dziś współpraca z Berlinem zmienna który pora.nu Wllusm w klatkę pler­

Między Niemcami a Rosją doj~ć ska" słowami przestrogi dla Nie- to święte l piękne poJęcle. Duce wie, . slową I brzuch. Wezwane Pogotowie 
może i napewno dojdzie do bliż· miec: że zbłądzll. Jes7ae czas ' Cl& napra- Ratunkowe przewiozło po:r8.nlonego do 
szych rozmów na tematy gosp'>- wlenia zła.... ale kto wie, ezy za kil· szpitala, zaś władze Bratniej Pomo-

darcze _ od tego . U.dJl.ak do Niechaj nikogo t.eł nie lnc1zl - zdpl- ka dni nie będzie zapótn~ A w6w· cy U. J. t kierownictwo Domu -.. „- sze „Gazeta Polska" - spokojne I Y czas gniew luda obróci się przeQlw wta.domlły natychmiast pollcN c1la 
szerszego porozumienia polityez- !!!Cyplfnowane stanowtako spolecze6.. niemu, bo to on przecież wpl"O'Wa- wszczęcia dochodzeń. Petarda bo­
nego droga jest Jeszcze niezmłer- s:: w&:clsklego ~raz pow~nw;: dzłl do naszego kraju wroga, które- wiem dostała się do gmachu drogą 
nie daleka. ~e; Bo 

0 s:::f terr~~:.U. f:te~~zono nas od kołyski Dlenawl- :~::ucenia vrzez nieznanego osob-
Z ·takiego postawienia sprawy determtnaeJł, jaką daJ& raz powztt- , . , 

wynikałoby, logłeiuie rzecz bto- ta, nieodwołalna decyzja. A PoW- Cztery stac1·e radiowe Wyeieezki 
' 1· s i k .z. i j Aclągttwoś6 propagandy jest wynl.., . . . 

tąe, ż ow ety szu ac w nny ak klem pogardy dla walki, prową.dzo- Feljetonista „Tygodnia Robotni- d • 
najprędzej porozumlenia z fron- neJ za pomooą krzyku, oraz śwta- ka" Poor Yorik pisze: OZODOWO•Z ro1owe 

temat rno:tllwoścl zerwania obecnych 
stosunk6w między Polsq a Wolnem 
Ml36tem Gdadsklem. Punktem wyJ­
Acl!I tych rozwatal'l jest . oneczenle 
Trybtmału Haskiego z ł lutego 19SZ 
roku, stwierdzające. te podstawą 
pra~ stosu:nk6w polslro - gda.6-
skic1- Die jest traktat wersalski, ale 
konwencja paryska z 9 llstopada 19ZO 
roku. Konwencja ta stwierdza w ar­
tykule łO, lłe zmiana jeJ postano­
wleii mote nastąpl6 tylko drogą bez­
poAreclnlego porozttmlenla między PoJ 
8ką a WoJnem Miastem Gdańskiem. 
Prawnicy niemieccy lnterpretu.ją to 
postanowienie w ten sp0116b, te kon· 
wencja paryska mo:te by6 wypowle­
dzl!Nla przez obłe strony wsp61nle lub 
t.eł pnez Jedną tylko ze stron. 

Iem pokojowym w Europie t. m. domoścl, te zapałQ wojennego w na- Powiadają u nas, te Niemcy prze. I Pod powytszym tytułem donosi 
z. Francją ł Anglją. Na tej prze- rodzie polskim przy ~o~ooy Dl wrza.. śladują język polski. ;Jest; to ordynar- Polska Agencja !informacyjna: Nalety wyrazl6 przekonanie, te pol 
slance •budowana ,..ostała cała skllwe~ propagandy z1 e . po- ne kłamstwo. Jakże mote by6 mo- (P.A.I.), że rłCY ośmwlawcy prawa mlędzyn~"6dowe-

„ „ „ tnebUJemy J rześlad Dl 1.a ka lslde- go etlą niebawem tezy nlemlec-
konferencja moskiewska. • wa 0 P ... otwwa ~ .... i"zy pote _._ Sekcja turystyczna O.Z.N. okręgu kle we właściwy, ob,lektywny spo-

p . p I k• go przez pa„s . o, ... ...,re s cz re..,11 poznat'isklego organizuje w sierpniu 6b. 
· . Przesłanka ta pozostaje zresz- ostawa O S I stacyJ radjowych., z Wrocławia, 1 dla swych działaczy „atrakcyjny ' 8 
tą w mocy - mimo przedłużają- „Robotnik" pisze: Gliwic, z Królewca l z Tropau, dzłe6 ra.łd ·pociągiem wzdłuż Podkal'P8(lla". N 
cych się rokowań, które do tego Posta.Wa Polski w sprawie . Gda6· wWł dztdzed nadaje -~~złycJesi po polsku~ Uczestnicy zwiedzą: Iwonicz, Rynia- erwy , . 

. . • b . j . ska J t tak j . te ni tu a e nasze ~...... y O na wyso n6w Truskawiec Mo:rszyn Woroeh• , . .,.,, . bo i 
~ne zdają s1.ę ynajmme rozw1- es asna, · em.a · kości za.dania t Die zabroniły słncha- tę, 'za.1eszczykl 1tp. Cały ten wyra,) . W „1'oneu czerw~a za „~o tn -
.JaĆ pomyślme. W tej chwili bo- miejsca dla :tadnych wą.tpliwośól. nla tych audrcyj, 81) dJ.aczego lu- zą. Jedne zł, 69• Podobno w wyciecz- kie~ powtórzyliśmy notatk~ . o 
wiem _ a nie wiadomo jak =~en1°!4! :!zc4!S.:r1:i.~1itzi.S:U.: ~iska nie maJą słę oba.wić, gdy taki ce ma wzlą6 udział około 200 ozo- szefie ozonowej Młodej Polski, któ-
rzecz cała wyglądałaby w' razie czy Polska będzie odcięta od morza. głodomór, . dla kt.órego ~alka z ma-- nowców.„ ; ry mia~ być r6W!locześni~ dJJiała-

. _ . .• . . . „ ... . dzt"' słern Jest albo legendarną przeszło- 1 czem hitlerowskiej organizacJi. W 
np. · zwyc1ęsk1eJ WOJDY koahcJl Ot.ó:t Polska nie mote ... ę zgo u na Aclą., albo tet nłeoslągalnem marze- O • Ił I , notatce wymieniono z nazwiska 
przeciw Niemcom -- Sowiety żadną formę odcięcia od morza, - niem, opowiada, Ja.ki to gł6d w Pol· was wysz ' l'OIE amo . Id ~-b młod ó śl ki h 

· Die może się zgodził! ant dziś, ani . Siu h . ty b Dl ml Wuc o-ozonowe w ąs c · 
muszą sł~ ostatecznie opowie- jutro, auł w tadnych warunkach. To klsceh pbarednlnUJe. cż aJąA:. ~ e ee· nie było · Notatka. ta wywołała xilesłychan;y 
dzt Ć ł . ł f tu k • „ . c , mo na 8lę samemu u- . . R i 

e po s ron e „ ron po OJll Jest sens zagadnienia. I · to rozstrzy- śmiać 1 caly dom rozweselił!. w odpowiedzi na informacje atak mjr. Galinata. na „ obotn -
i. w razie wybuchu wojny win- ga. Polskiej Ageueji Agrarnej (PAA) ka0 

- źródło informacji i na „Kur· 
śnie z nim muszą współpraco- W . , ł • a d · Grelser zesłany? o rozłamie w „Faland2e", Komitet jer Polski" za przedr~. Re-
wać. So ieły zda.Ją sobie jednak. ZOi' Z ~J P•0.'!8~. n Y z Gdańska dono$i „ABC": porozumienia organizacyj narodowo- d~tor nac~lny „Robotnika" M. 
dobrze sprawę z tego, że ich u- 1 Red. Ludwik Czei:vinsk1 pisz~ w Władze gdatiskle eJlergióznle dernen radyh~ych (NOR.A) . ogłas~ za , N1edzia~owski w art~kule P· t. 
dział w froncie pokoju ma w tej „Il~~rowanym KurJer~e . Codzien- tują pogłoski o aresztowaniu prezy· pośredm~twem Polsk1eJ Agencji ,In- „Ne~r: , odpowiada m. in., co na· 

- już chwili duże znaczenie, 'już nr.ro , te ,;'dy~ta.turę ID:em.1ecką za- .denta Senatu Greisera I zesłania go formacyJnej (P.A.I.), te stępu3e. 
• 1 b1Je nuda • Niemcy daJą wzór złej do obozu koncentracyjnego. pogłoski o rozłamie w organlza.. Jak wyńlka z numer6w nast.Qp-

metylko z czysto r~alnego, ale , propagandy: Mlmo to, w tutejszych kołach poił- cjach narodowo - radykalnych są Dl&- nych . ,,Robotnika", necz dotyczy p. 
przedewszystkiem z psychologłcz Nadałycie propagandy przęz · pal\- tycznych panuje przekonanie, :te/ Grei prawdziwe. Do ta.kto opusr.czenla or- r..otuizyka w Chropll!Czowle na Qląsku, 
ncgo punktu widzenia - I diale- stwa totalne sprowadziło Jayzys QU· ser rzeczywiście popadł w niełaskę ganłza.cjł p.-zez I ozlonk6w, a to p.

1 

kt.óry to p. Łończyk należał jedQO­

go drożą się, jak mogą, oczekn- fania do sar:Qej propagandy. Propa- wskot.ek ostrego konfllktu s gamet- mgr. Marjana Routta. oras p. Mar- oześnle cło Zwtą.zku Młodej Polski I 
jąc łż uda Im ąłę wykorzystać ganda. tych pa!lstw stała ~ię synonl· terem Forsterem. ja.na Mallcldego, · klerownłotwo JLP. do hitlerowskiego ,,Bund der deu-
k ,j kt 1• • I anem fałszywej produkcji. Zapomni&- O.N.B. Die przywflłZUJe żadnej wagi. tschen Angestellten". Clo do tego p. 

00 no urę, z wyciągną 0 < no o podstawowej zasadde propą- Chciał jecbae ł..ońceyka, Die otrzymaUAmy am spró-
F1•ancji i Anglji wszystko, eo bę-j gandy, o tem, :te prępa~da nte two- Zmiany •towanla ani zaprzeczenia. 
dą chciały i co uznają za wska- rzy lecz :reguluje. BegqluJe to, co do Loodyoo G ~ d ~ytałem kilka raey uwatnte 
zane dla siebie. Być może, iź za I Jut lstnleJe. Według informacji „Kurjera War. W " łęsle L,aro o" notatko Inkryminowaną., zapowiada. 
taką odpowiednią chwilę uważa- Z l.nstrumentu delikatnego 1 pm- szawskiego": z Krakowa don()Si „Warszawski Jąclł reweJaeJe o P· ł..oAczyku l 
. S . d . b h dewsr.ystktem dyskretnego, U'Oblono zupełnie serJo - ule 11ID1em zrozo-
Ją . . owi:ty opi~r°..„ wy u~ • łom l opa.tnono etykietą mlnlste~· W czwartek pojawiła się na p6ł- Dzienniili:: Na.rodowy': młe6, Jakla drogą myślowlł p. mjr. 
wojny, luedy koahcJa antyme- etw!ł propagandy (nie lnfó~ą.cjl. ka.eh księgarskich książka głośnego W związku z przejAeiem 4otych· Gallnat rn6gł doJ~ do .wniosku, :te 
mieckn będzie z natury rzeczy I~ propagandy). reportera. angielskiego 1 pnyjaclela czasowego redaktora naczelnego „Gło- ta. notatka w n.lego uderza. Przyszło 

. ć . d i . ffitlera, W. Prlce, pt.: ,,Rok zapł&- su Narodu" ks. J. Piwowarczyka na 1 d I t :te mJ Gaił 
musiała okaza się po atn e.1sza Quo vadis Italia? ty". Prlce podaje sensacyjną wlado- stanowisko prepozyta kolegjaty Aw. m o g owy, e mo P· r. -
i łntwi ejsza do ustępstw w roko- moś6, H: we wrześniu roku ubiegłe- Florjaaa w Krakowie, w redakcji nat. 11061 tytuł urzędo~y „sze~ °!!. 

. h S . . K"responden„ rz· ..... ..a..i ,.Polonji." k 1 R Ritl „.... b ł noweJ „Młodej Polski', ale n e. ... „. wamac z ow1etam1. ..,, · ~ 3.....,... , go anc erz zeszy _ ei. go,...w Y „G.N.", nastąpłit w najblltszych tul orga.nlzaeyjny P• mjr. Galłna.ta 

• rozmawiał w Rzymie ze swoją go- wyjecba.6 na Jachcie „Grllle1
• do An- dniach pewne zmiany. Reda.kc= brzmi: ,,Komendant Gł6wny z.M.P.". 

• • spodynią sigtnorą Aidą, : gljl, celem spotkania elę z Cham· czelną pisma objąć ma jeden z . J A notatka pisze ponadto wyratnie 0 
. . . Signora Aida - pisze - powie- berlalnem. Jacht Hitler&, sta-OJono- znanych. dotych,czasOW)'Ch ws ra- Alą.81dm „Ozonie". Redakcja podkre-

. Nie idziemy zresztą w naszych 

1 

działa ml nawet, w sekrecie, lł:e była wany w KilonJi, otnymał rozkaz. by cowntków „G.N. •. Nadto zmiany ma-. łłlła to raz jeszcze w numerze z dQ. 
przewidywaniach aż tak daleko. ,,tascłsta", że naletała do pa.rtJł. Ale był gotów do podróży. Hitler uznał Jlł nwitąplć taJ.c:te na stanowiskach 

1

127 czerwca· po lnterwencJl telefon!· 
Sądzimy raczej, iż Sowiety ocze- . teI'IW nie!.„ bo partja popiera „te· jednak w ostatnim momencie, te nie klerownfc~ch w administracji I w za- cznej p. Qa.linata. Mimo tó p. Gall· 
kuja już teraz takiego rozwoju desco" - Niemca.. .• Signora Aida ma ci;as na takie spotkanie, rządzie wydawnictwa. I nat jęlłt oburzony, te ~.e wjrażono 

· . 6 b kł .1 , SYlła, Angelico, mecłumlka, k:t.óry p d mu ubcrlewanla. , 
wy. padkow, kt. r_y Y s om. · ri - prac, \lJ·e w zakl~h Capronl l nąe- eter a •10-1 pom„si berllós1· ł · ·· · 

d b d k 111 
..... ' ~ ' Nillt z ·"·~zyt&Jll<Cyeh Jako-tako • 

glJę 0 ar zie) · ompromisowe- sika w mieście, kt6re „duceo wybn- Z Krakowa donosi Wieczór ,,Dziennik Poznański" zwraca u- l ważnie nota.tkt. ·zapowt0 A„i„„„ ko-
go stanowiska .. Uyć n.10że, że w dowal na błota.eh Pontyjskich w Gwl W k"''• ' ' .......,....,.. 
M 

. 
1
. . 'i donjł ..... mieście lotnfk6w. :pewnego arszaws i • wagę, .że I respo.ndencJo ze Alą.ska, nle · po.inyAlał-

osk"":te iczono . sH~ z t ern, l ro- , wieczora sobotniego Angellco przy-1 w ponledzlalek w godzinach ran- w · ·urzęc1owem wydawnictwie nie- by ani pn~ sekwldę o 'oliobłe .p. mjr. 
lę takiego katal~zatora w~ roko- ' Jooha.I do matki. WsZ<BęHAmy :; nim nych, pOdcza.s . !łprzą.tanła korytarzy mteckiem pośwłęconem zagadnieniom Galina.ta, gdfbY-. nie .$&!0 · p• GaJl• 
waniach z AnglJą odegrają sto- , rozmowę. Kiedy oma.włallAmy mo:t:u~ 111 Dornu .Akademickiego " ltra';<owło. prawa mltdzynaródowego, pojawiły uat, kt.órego ne!WJ' na;wtłoaznieJ · ffPO 
sunki na Dalekim Wschodzie. : woś6 wojny, motllwoś6 konfliktu służą.cf Zdzisia.w Wilusz zauwazyl ja się charakterystyczne rozwat&nła na nlnoMC'• 
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Polski strażnik granicznr zastrzelonr 

na granicy polsko-gdańskie) 
P. A.. T-iczna donosi z Gdań­

~ka: 
Dn. 20 b. m„ około godz. 9.30 

rano gdański urzędnik celny l 
.dwóch'. umundurowanych · S. A­
manów przekroczyło . grilniCę 
gdańsko - polską, przy kamieniu 
granicznym D. O. ,l6 i weszło 
"·głąb terytorjum polskiego, 
gdzie natknęlł się na polskiego 
stratni.ka granicznego :Witolda 
Budilewicza. 

N a wezwanie Budzlewlcza do 
zatrzymania się, gdański straż­
nik strzelił do Budzłewlcza, kła­
dąc go trupem na miejscu, po­
czem wraz z towarzyszami 
zbiegł na stronę gdańską. 

Polskie władze administracyj­
ne prowadzą dochodzenia w tej 
sprawie. 

X 

równtet skazanie Init. Go I os a za NaJpowatnleJszym jednak lncyden­
względnle drobne przekroozenle for- te'm w dłagłej serjl prowokacyj gda6 
malne na U miesięcy wiQ'denla. Jak sklch jest oczywiście sprawa zab6J­
dalece jest ~ kara nlewsp6bnlema stwa strahlłka polskiego A. p. Wl­
do „przekrot\zenla", Jakle popełnił tolda Budzlewłcza. 
Inż. Golez - o tem świadczy najle- Smut-na ta sprę.wa nie jest jeszcze 
piej fakt, it na rozprawie, sądowej t1ostatec7..nle wyjaśniona. 
prokurator domagał się dla niego ka Senat Wolnego Miasta wyraził 
ry 150 guldenów gda.(lsklch, sQdzla Wi>rawdzle swoje . abolewanle z po­
zaś - na podstawie whlosJ..--n, kt6ry wodo zabójstwa· · pełniącego · swe o­
przynlósł gotowy do sądu - wymle- bowlązkl stratnik.a, rząd polski Jed· 
rzył karę 14 tnlesłęcy więzienia! nak zajmie w t.eJ doniosłej sprawie 

Swiadc1<y to dobrze o metodach I stanowisko dopiero po dokładnem jej 
wymlarll „sprawiedliwości" w Gdań- zbadaniu przez władze admlnlstra-
slm. cyjne. 

„Chcemy pozostać Wolnem Miastem" 
. Nielt"aa1na ulotka w Gdańsku 

LONDYN, 20.7. (Tel. wł.). Wed­
ług doniesień z Gdańska rozpowsze­
cJmiana. tam była ulotka p. t; „Chce 
my pozostać Wolnem Miastem." 

Mimo wytęzonej akcji · policji 
gdańskiej i Gestapo nie udało się 

skonfiskować wszystkiclt egzempla· 
rzy ani też wyśledzić kolporterów. 

Wedle wszelkiego prawdopodo-
bieństwa ufotka ta była drukowana 
na terenie Gdańska. (R.) 

W uzupełnieniu powyższego ko­
munikatu oficjalnego, nasz kore-

:~=d~l~fo~=:i o ~!!lępu~~;~ 3 porty do dyspozy~ji Polski 
szczegółach zbrodni: dd R 

Nazwisko zabójcy ś. p. Budzie- o a umuoia na wypadek woiny 
wicza zostało Już ustalone. Jest LONDYN, 20.7 (Tel. wł.). „Daily porty na swem terytorjum. Dwa z 
nim gdański celnik Stein. Nazwi- Express' twierdzi, iż RumonJ·a zobo· tych portów położone maJ·A. być natl 
ska natomiast 2 S. A-manów nie ~ 

Polsko•hr1t,riskie rokowania 
o formę okładu polUyeznego 

Jak jut donoslJIAmy, pneclstawl- aldada I h OCllleku,fe obecnie odpn-­
clel anglelsklej La.hour Party depo•. wleckl polskleJ. 
towany Benn, . zapytał na !ednem Jak się dowiadujemy, projekt a.n­
z ostatnich posle<heń Izby Gmin gfels.ld Jest obecille pmedmJotem ba.­
premjera Chamberlaina., czy Izba dań ze strony polskiej. Kiedy pra.­
otriyma do ratyflkaeJI układ pm- ca ta będzie ukończona, trudno prze 
!I.ko • angielski· Jeszcze przed ferja- withiOO. N le z ml e n I & t o o c z y· 
mi:· wiś o i e w n i c z e m m er lt u m 

W odPowfedzl na to pytalllłe o- st o 11 u n k ów po l s ko - a n g l.e l· 
świa.dozył premjer, lt lord Ba.Ilfa.X s k-1 c b, ma.ją.cyc.h i dzisiaj charak· 
tlożył już stronie polskiej projekt t.cr bUsJdego, ścłśle określonego· · I 

serdecznego sojuszu. · 

Gen. lronside w Rembertowie i Modlinie 
na ćwiczeniach z ostrem strzelaniem 

Dn. 20 b. m. gen. Ironside u­
dał się rano w towarzystwie in­
spektora armji gen. Norwid-Neu 
gebauera · do Rembertowa, gdzie 
był obecny na większem ćwicze­
niu z udziałem czołgów i lotnic­
twa oraz z ostrem strzelaniem 
piechoty i artylerji. 

Następnie minister Spraw 
Wojskowych gen. Kasprzycki po 
dejmował gościa angielskiego 

śniadaniem w miejscowem ka­
synie. Po śniadaniu odbyła się 
defilada w~zystkich oddziałów; 
które wzięły udział w ćwicze­
niu. 

Z Rembertowa gen. Ironside 
wyjechał do Modlina, gdzie za-, 
poznał się z organizacją, wypQ­
saieniem i pracą saperów oraz 
byl obecny na ostrem strzelaniu 
lotnictwa. 

Odrzucone protesty 
w miastach woj. łódzkiego 

ty h twi dzo wiązała się oddać na wypadek woj- Dunajem, jeden nad morzem Czar-
1 zostały do c czas 8 er ne. ny do dyspozycji Polski 3 wolne nem. (R.) l Urząd wojewódzki w Lodzi od-1 niemieckiej. Uzasadnienie tego pro· 

Według relacyj naocznych świad I rzucił protesty, zgłoszone przeciw testu było przedmiotem szczególo-
ków przebieg mbójstwa polskiego N. I I . • d p I t d d Mi . ki . w· h b d ń 
strażnika granicznego był nas* 1e ega na em1grac1a o a es yny I ~~~0:.~e~:Z~ąc ~~b~~~ ~:: wy;onie~:ż ·podniesione zarzuty nie 
pu,jący: . O , • , • • • • • dze starościńskie wydały zarządze- znalazły poparcia powzięta została 

Budziewicz wracał po służbie do swiad(zeo1e bry•y.skaegro m101atra Knloo11 inie o zwołaniu nowej Rady Miej- opinja, iż protest, ja.ko nieuzasad-· 
domu. Na wysokości Trzctonek 6 · · · b • · b 
zauważył on 3 podejrzanych osob- LONDYN, 20.7. W czasie de- - istnieje emigracja nielegalna. I skiej ce~e~ .wyboru członk w za- mony, Wl.lllen yc pozostawiony ez. 
ników, których wezwał do za.trzy. baty w Izbie Gmin nad sprawą Pa W ciągu sześciu miesięcy r. b. do- rządu mleJ~kiego. . . . . odpowiedzi. W sprawie tej decyzja-. 

W d .... d I to I t · • · si·ęgła ona liczby ok. 8 tys. ludZJ·, I W _Rudzie PabJamckieJ protest o odrzuceniu przez władze na.dzor-manla się. o polne z na es yny, szereg mowc()w opozycyJ-
Stein z odległości 10 kroków strze- nych krytykowało politykę rządu którym najrozmaitszemi bezpraw-1 pr~e~iw WY~?rom do R~dy ~ej- cze protestu za.padnie w najbpł.­
lił do Budzlewicza, raniąc go śmier wobec kraju mamlatowego sformu nemi drogami udało. ~ię przeniknąć skieJ zgłosili pełnomocrucy hsty szych dniach. · · : 
teinie w okolicę serca. łowa.oą " „Białej Księdze", sprze- do kraju mandatowego, zadrażnia-

Po zabójstwie celnik gdański z clwlając się zawieszeniu emlgra- jąc tero samem i tak już napiętą Komandor K1·ng Hall bodzie nadal wysyłał 11·s1y 
·towarzysza.ml ociekli na stronę cji żydowskiej. sytuację. Rząd brytyjski nie mo· „ 
· gdańską I okryli się w domu nie- W odpowiedzi min. MacDonald że - oświadczył z naciskiem mi· 
jakiego Zilkego. oświadczył, iż w ciągu ostatnich 6 nister - tolerować tego rodzaju 

Zabójstwo dokonane zostało po miesięcy emigracja. żydowska do objawów, mogących poddać w wąt 
&tronie polskiej w odległości 144 Palestyny osiągnęła liczbę 1300 o- pliwość w oczach ludności arab­
kroków od granicy. sób, przyczem rząd pozwolił dodat- skiej szczerość jego polityki „u-

do Nlen1lec 

Swia.dkaml zbrodni byli: 16-let- kowo na wjazd 9050 osób uchodź- symbolizowanej w „Białej Księ­
nl pastuszek, żona ś. p. Budziewt- ców politycznych, co razem daje dze". Rząd stoi na stanowisku ści 
cza, która szła na spotkanie mę- liczbę 10.350, przewyższającą kon- slego przestrzegania ustaw emigra 
ża i pewna starsza Niemka, której tyngenty z lat poprzednich. c~jnych. 
nazwiska ze względów zrozumla· Puzatem - podkreślił MacDonald 
łych pod~ nie możemy. 

LONDYN, 20.7. Komandor King 
Hall, autor znanych listów do oby­
wateli niemieckich, zdementował 
dziś ka.tegoryeznłe informacje, poda­
ne przez kilka dzienników zagrani· 
cznych, jakoby na. prośbę a.mbasa­
dora brytyjskiego w Berlinie rząd 

Istnieje przypuszczenie, że 2 
szturmowcy, którzy ze Steinem 
przekroczyli granicę, naletą do od­
działu, który pełni słażbę w pobJl­
to Post.ołowa, gdzie prowadzone są 
roboty fortyfikacyjne. 

Paryż w,ierzy w zawarcie · układu z. Moskwą 
Właściwym cęlem przechodzenia 

granicy przez hitlerowską trój.kę 
: był pmwdopotlobnie zamiar porwa­
. nła. Polaka gdańskiego menberga., 
który, w swoim czasie, został przez 
władze gdflńslde wywłaszczony ł 
wysiedlony i osiadł w miejscowo­
fiei &że Pole Królewskie po stro­
nie polskiej, w odległości 800 m. 
od granicy gdańskiej. 

X 

O eo ehodzi w rokowaniach 
PARY:t, 20.7. Dzienniki pary­

skie m. in. „Ordre" i ,,Petit Pari­
sien" komentują raczej opty.m,1-
stycznle · szanse zawarcia układu z 
Sowietami. Przypuszcza się, że 
nowe instrukcje, jakie mają być 
niezwłocznie przesłane ambasado­
rom Francji i Wielkiej Bl'ytanji w 
Moskwie, pozwolą w końcu osiąg­
nąć porozumienie. 

„Excelsior" zaprzecza pogło· 

skom, ja.koby Mołotow zamierzaJ 
wyjechać w sobotę na Kaukaz dla 
spędzenia tam urlopu. 

LONDYN, 20.7. „Star" donosi, 
że największą przeszkodą. . w osiąg­
nięciu porozuntjenia. z Sowietami 
jest obecnie kwestja rozmów szta­
bowych. Dotychczas nie było żad­
nych rozmów między tutejszem mi 
nisterstwem Wojny a szefa.mi ar­
mji rosyjskiej. 

Sowiety chcą być · 'traktowane 
oarówni z Francją natomiast ani 
Anglicy ani francuscy generaJowie 
nie chcą wyjawić R-0sji · żadnych 
tajemnic. · · 

Sowtety, zdaniem pisma, są o­
becnie tembardziej poirytowane, że 
gen. Ironside odbywa obecnie po­
ufne narady z polskimi generała­
mi. (ATE). 

·wJązanka. Of'tatulch wiadomoścl z 
GdaJislm przedstawia się - trzeba 
to przyzna6 - zajmując<> l rozmai.. 

eJe. R . • b. kt • w wiązance t.eJ rozr6tnt~ trzeba OZUID I O we '7'11ATIZID 
kllk11 rodzaj6w Informacyj. . . a . J ff 

, A więc przedewszystkiem łnfonna-. 
cje o prot.eścte Gomisarza Generalne- Nas I ro1· e ukraińskie 
go R. P., złotonym Senatowi Wol-
nego 1'1iasta. Cytowaliśmy przed paru dniami hopaka), by potem wraz z wami po-

Protest ten obeJmuJe dwa zagad- za Agencją lwowską „Nurt" in- woli się rozczarowywać. Bo wy, pa.­
niema: formacje 0 artykułach organu nowie, przez dziesiątki lat roblllście 
. s1uawę uszczuplenJa praw celnych F'rontu Jedności Narodowej „Ukra wszystko możliwe, by wasza radość 
Inspektorów polskich w 9datisku i kl . h k I smutek Die były naszymi uczuc!a-
oraz ns Wisty"• UJawniającye ta ml. Gdybyście panowie polscy dzlen 

· · bezprawnego zwalniania robotni- zwaną orjentację ·niemiecką. nlkarze bez zbędnej histerjl przemy-
k6w polskich. Odpowiadając na to „Ukrain- śleJJ to wszystko na zimno, to mając 

Sprawa pierwsza ma Już za sobą ski Wisty", piszą: bodaj odrobinę dobrej woli, mu8lelł-
.dużą hłstorJo I łączy sio bezpoired- „Oświadczamy jak najbardziej sta- byście przyznać, te bylHmy I pozo· 
nlo ze maneml Incydentami w Kal- nowczo: od nacjonrtl.lstycznych „Ukr. st:rn.lemy wyłąmnle ukrałnofJlaml". 

dowie. WJstej" poprzez demokratyczne „Di- Jednocześnie i Polska Agencja 
w związku z teml Incydentami, ze Io" do radykalnego „Hromadsklcgo Agrarna (PAA) zainterpelowała 

. strony gdańskiej wysunięto "' llWOlm Hołosu" CRl!l ukraiftska odpowiedział jednego z działaczy zajmujących 

.cza~le fądanle, aby polscy łnspekto- na prasa polityczna czerpie dyspozy- czołowe stanowiska w ukraińskich 
rzy celni orT.ędowall Jedynie w gcla6- cje wyłącznie z wewnątrz, :r.e swego 
aklch budynkach u.rzędowych 1 w o- najgłębszego przekonania, będącego sferach politycznych z zapytaniem, 
becnoścl gdaMklch arzednlk6w. podstawą polltyc:r;nych programów jakie stanowisko zajmuje w !!pra-

Mlmo to, Lt tądante to - całko- danych legalnych organizacyj, stron- wie tej polemiki. 
·wicie nleu:r;asadnlone - zostało prze:r. nłctw lub ugrupowań. Nallze dys110- Odpowiedź brzmiała tak': 
J.>olskę kategorycznie odrzucone, poi- zycje, to dobro narodu ukraińskiego. ,,Już w <lnlu 18 lipca b. r. odpo· 
11cy Inspektorzy celni mlell w ostat- ,,Nie dziwcie się, te nie moglłśmy wiedziały „Ukraińskie Wisty", za­

· ąlch CY.naach ugromne trudnoAcl pod- wraz z wami jednego dnia krzy".zeć przeczając kategorycznie tym pogło­
cta8 pełnienia sn'Ych obowł~6w. „na Kowno", a po tygodniu clłłownć skom, oraz ·doi1tarczając dowodów, tt· 

Prateitt Komłllarza R. P. ma na !llę z Lltwlnnml, jednego dnia wie- prowadzą politykę lnformmvnnla :r.11-
celu nkrócenle .amowoll władz pa6· azać psy na Cze<'h6w, poto, by po 15 pełnie obj~ktywnego I przypotnlna· 
sklch I pr:r;ypomnlenle nlewłałclwe- marC',a Wl'll& z wami rozdzierać szn.- ją, że front Narodowej Jt..>dnośd był 
go :r.akrellO Ich uprawnle6. ty nad narodem, który w obronie zawsze nastawiony 1:dt.."Cydownnle 1111-

Spra\Y& druca tyczr ale zwolnle· aajwięk8zej wartości - nlepodległo- tyhltlerowsko. 
nht robotników pol11kleh ze Stoczni lici - nię dał ani Jedn4'go struth1 w „Zareagował również Zenon Pełeft· 
Gda6słdeJ. Zwolnienia te objęły 23 aajetdtcę, te nie mogliśmy przez kil ski, naczelny redaktor dzlennJka „No 
osoby - a ole Jak mylnle podawa- ka mleBlęcy zachwymW się Słowaka- wyj CzRB", autor wydanej po polsku 
no - 400. Jeał to Jeszcze Jeden z ml, by pot.em drwić sobJe z nich. Nie k81ążki: „Polityka Undo w świetle 
etapów w clługtm H~rep pro w O· j dziwcie się wreslcłe, że nie mogił~- deklaracji ukral6sklej", kt6ry w dlut 
k ac y j gda61klch, kt.6ryah Wolne J IDf się cieszy~ ze wsp6lnej granic)· szym artykule ńzasadnla tezę, te prn 
Miasto nie onczedza. eobłe I światu. pot.ko • węgierskiej (nad tromną sa ukral6ska lderuje się polityką ob· 

Do riedn tfcb prowokacyj naleły l drogiej Istoty chyba warjacl taAczą jektywlzmu, czego dowodem jest, te 

'· 

prasę tę czyta r.ównleż wielu Pola­
k6w, którzY, napewno zareagowaliby 
na wystąpienia stronne. . 

„Jeżeli chodzi o zarzuty stawiane 
Undo, to w okresie, gdy jeszcze sprn 
wa · Ukrainy Zakarpackiej była roz­
:i'.arzonn. eto białości,· posłowie ukraiń· 
scy zaj~lt wyraźne w tej sprawlti sta. 
nowisko. Uozmówca nasz pr.i:ypo­
mnlał wywlad posła C'_,elewlcza w pa-· 
rysklem ,,Paris Solr", w którem z11.­
p1·zcczyl pogłoskom o prohltlerow­
sldm nastawieniu sfer ukraiti.sklcb . 

„A<'zkolwiek zrozumiałem jest, że 
działacze polltyc~nl soJU!.aryzowali się 
:r. poczucia Jedności naro:Jowej, z: Ilon 
cepcją państwa ulcrnltis!tlcgo, t.o jed­
nakże w stosunku <lo Niemiec ldero­
wall się zawsze poczuciem rozumu I 
pełnego objektywlzma. 

„Rozmówca nasz podkreślił sżko­
dllwość tych plotek, mających na ce 
lu WLbudzanie wzajemnych niechęci 
i nieufności między obywatelami je­
dnego pai1stwa zwła!lzcza w olcresle 
tak ważnym i wymagającym s11ecjal 
uej ufności I wsp6łpr:1.cy". 

Z zadowoleniem zs.r.otuje opinja 
polska te wyjaśntenia. Wynika z 
nich, że nawet w zespole skrajnych 
nacjonalistów ukraińskich z sym­
patjaml totalnemi jak grupa Pali­
jewa przyszło zrozumienie, iż nie­
ma miejsca w Lebensraumie hitle­
rowskim na swobodny rozwój na­
rodu ukraińskiego. 

angielski miał zwrócić się doń o za­
przestanie wysyłania listów do Ni"'· 
miec. ' 

Nagły' wyf azd statków 
niemieckich ·· · · -· , · 

z poriów rumuńskich 
BUKARESzir, 20.7. Szereg firm 

handlowych· w Bukareszcie, .zajmu 
jących się bamllem eksportowym; 
otrzymało dzisiaj wiadomość ·o na­
głym opuszczeniu portów · rumuń.o: 
skich w delcie Dunaju przez wszy~ 
stkie zakotwiczone tam niemiećkle 
statki transportowe, ·które · udały 
się w górę nekł z powrotem · d~ 
portów niemieckich. (ATE). 

. . 

Zakaz przeło_~~ . 
nad terytorium ·Rzeszy 

BERLIN, 20.7. Dziennik. ·ro:;pG­
rządzeń Rzeszy ogłasza dekret - po­
stanawiający, iż aj dnia 1-go .do 
3-go sler1mia na obs~rze. obcjmu~. 
jącym następujące punkty-: wy­
brzeże l\lorza Północnego (Weze­
ra), miejscowości Muenden, War­
burg, Wer!, StadtJolm, granica 
niemiecko - holenderska oraz wy­
brzeże. północne zakazuje się prze­
lotu .samolotów wszelkłeh · rodza· 
jów. 

. Samoloty linij lotniczych winny 
przelatywać nad tym tc!'enem· na 
wysokości 500 m. . 
Zarządzenie to mnotywQwane 

Je~t ćwlczenlami lotnictwa wojidrn­
wei;o. j::i.kic odbywają się w tym 
termi:ne, na wskazanych terC'nac:h. 

Eskadra niem!etka 
w szwedzkim 1•or.eie'. · 
SZTOKHOLM, 20.7. Po portu 

Goedert~elje pod Sztokholtnem za. 
winęła z nieoficjalną wizytą eEka." 
dra 6 niemieckich poławia'.:zy m.in. 

Eslrndra zabawi w :porcie w 
Szwecji do dnia 25 b. m. · 

57 pror. ogółu studentów 
niemieckich 

do żniw 
BERLIN, 20.7. Na!'odowo Sor,jali­

st~zna Korespondencja oonosi, że 
przeszło 45 tysięcy studedów . wei­
mie udział w żniwach · w<:> wecb~d­
nich prci"incjach Rzesey. 

Liczba ta stanowi 57 proc. ogółu 
studentów nlemleckłeh. 



Ludzie wygnani l Przywód~a w areszcie 
wraz z carskim 

Płon trzygodzinnej konferencji dyktatorów 
W promieniach lipcowego słońca I piteno (w pobliżu Brenneru) za- harmonję i przysparzało kłopotów Dla Niemiec ta tranzakcja ma 

łlkrzy się śnieg na szczytach g6r- trzymały się we wczesnych godzi- Mussoliniemu. I same minusy. Pozbawieni własno­
.skich, otaczających dolinę Isarco. i nach rannych dwa pociągi. Jeden - Jest t.o z naszej st.rony wiei- i ści i v;-ydaleni z ziemi praojców lu­
·Patrzą one z dumą ną. jasne, okwie-1 przybył z Rimini, drugi - z Mo- kie pośnięcenie - odezwał się Rib-: dzie, zawiedzeni i pokrzywdzeni, po-
1cone domki schludnej wsi tyrolskiej, l nachjum. bentrop do swego włoskiego kolegi. I większą kadry niezadowolonych z 
•którą. przez stulecia zwała się Bri- 1 W luksusowej salonce Flihrera - My ponosiliśmy już cięższe o- I polityki narodowo - socjalistycznej. 
xen, a którą Włosi przemianowali 1 odbyła slę trzygodzinna. konferen- fiary - odpowiedział Ciano. - 1 Wielu z nich zejdzie w podziemia 
na Bressa.none. Piękno natury łą- ! cja dyktatorów, z udziałem Rib- Zresztą, ta operacja nie przedsta- opozycyjnej działalności. Pozatem, 
czy się tu z dziełem rąk ludzkich j bentropa i hr. Ciano. Przybyli na I wia dla nas samych plusów.„ I masowy napływ nowych obywateli 
w harmonijną symfonję potęgi i · wszelki przypadek eksperci - praw- Rzeczywiście. Łączna suma od- ! wywołać musi również nowe trud­
radości, wiary w sprawiedliwość i I nicy i wojskowi. Poruszono' sprawę szkodowania, jaką Włochy zgodzi- ności gospodarcze w okręgach, do 
zasłużonego po znoju odpoczynku. ~-Gdańska, Morza Sródziemnego, Eu- ły się natychmiast wypłacić wysie- których przybędą. 

Ale złe moce nie śpią. Wkradły i ropy Srodkowej, a potem, na za~ dleńcom, wynosi 2 miljardy lirów. • -
się w ciszę górskiej wsi, ciężarem 1

1 

kończenie - przykrą sprawę mniej Wpłynie ona z powrotem do kasy W nu•zoane .•. 
nieszczęścia legły na sercach Jl!ie- szości niemieckiej w Tyrolu. Trze- pai1stwowej po długim okresie cza- Ponad 5.000 Niemców opuściło 
szkań?ó"'., wsączyły. w d~sze ~~? 1 ba było wreszcie zawrzeć formal- su, kiedy nowi wła&ciciele opusz- 1 już Tyrol. Są to obywatele Trze­
zwątp1ema, wzbudziły menaw1sc, I n~ !!kład: ~tóryby. usunął. zad:aż- czonych _siedzib l warsztat?w ,":'Pła-I ciej Rzeszy i bezrobotni. Pozostała 
rozpacz„. . . nieme, Jakie mąciło SOJUSzmczą cą rozłozoną na raty naleznosc. większość, autochtoni germańskiej 

Stary, pochylony ku .z1enu chlo!!• 1 . I rasy, otrzymali termin dwumiesię-
o twarzy zmarsz_czkanu pooraneJ, , • • czny na likwidację swych spraw 
smutnym wzrokiem spogląda na Pra ~vdz1 wa przy1az" n' i opuszczenie siedzib o V RA Ge-
zł~iste łany zbóż, i. zataczaj_ąc sze- stapo i bataljony miiicji fa;zy~tow-
roki łuk ręką, m9wi do sąsiad3::. . List do młodzieży wł osk iei skiej czuwają nad wykonaniem za-

-:-•• To wszystko ~am zostaw1c. l ' rządzenia. Patrole żandarmerji prze 
odeJSC precz, w n~eznane, daleki~ Na łamach lwowskiego „Słowa I nasza idea narodowa. oparta na trząsają górskie wąwozy, wyłapu-
stroJ?-Y· Od. trzydz~es~u gei;ie~aCY_J Narodowego" Polska Młodzież A· zasada.eh wa!Jil 0 wielkość, 0 dobro, ją opornych, zmuszają do wyjazdu. 
rodzma m.oJa karmi się. z teJ z1erm. k o wolność, o bezpieczeństwo I idea- Na drogach c1·ągną J·uz' sznury na-p h dz ł ademi.cka Lwowa ogłosiła list o- ły własnego narodu, na zasadach 

rze.c 0 1 a _ona z o~ca na sy~a, twarty do młodzieży włoskiej. Czy- godnych chrześcijańskiego rycerstwa.„ ładowanych dobytkiem wózków, po-
db~lrśmy 0 ruą, W P.0 cie czoła zbi~- . , . Wierzymy, że ani zasady pierwszeń- dążających do najbliższej stacji ko-
rahś~y plon na.szeJ J?rac~. ~ą.dzi- tamy w tym hscie: stwa interesu własnego narodu, ani lejowej. 
ł~m,. ze wolno llll będzie rowmez tę ; P~awdzlwa prz!jazfi I ~ra~er~two istotna konieczność walki o byt, nie Ci Niemcy, którzy nie życzą so­
Zlellll~ p~zek~zać syn?~· A ?t?, k~.-1 w . . J~ej, rzymskiej, ~atohckiej cy- zatrą w Was poczucia sprawiedliwo bie powrotu na łono macierzy, od­
żą i_n~ zbi.er.ac manatki i wy~1es~ się · wili_zacjl, w kt.órej związek wchodzi ścl l prawdy, ani wewnętrznej potrze- syłani są do okręgów południowych 
gdziemdzieJ. Dokąd? Ku Jakiemu ~aro'!no kultura waszego narodu, by jalmajwiększego wyrównania. Włoch, lub do„. Abisynji. Więk-
przeznaczeniu? Jak 1 kultura narodowa polska, da- krzywd, tą. walką wyrządzonych. , , d . p 'ł W . k" . k 

Zamilkł na chwil Na czoło wy- ; lej sięga w przeszłośó l w przy- r Wierzymy, że nie staniecie nigdy na ~zos?c ą;-y _na 0 noc. Ja ie o O• 
. . ę. · ł szłość, aniżeli epizodyczna polityka jednej platformie moralnej z barba- bee · N1ewiadomo„. 

stąpiły wszystk.ie . żyły, zac:sną I l dora.tne lnt-eresy. Wierzymy, te lą- rzyństwem germańsklem, posługują· Dziesięć tysięcy skierowanych zo­
spracowane dłorue I . gło~em meha: czy nas poprzez wszystko f ponad cem się gwałceniem bezbronnych, fał- stanie do Czech. Przyrzeczono im 
mowa~ego wzburzenia 1 twardeJ I wszystko wyższy lnterM moralny, że szem I oszustwem I nis7,czą<'em na- ziemie, zabrane żydom i „nie-
decyzJl. krz:yknął:. 

1 
• , ~ląże nas ~rzymlerze w imię wiei- sz_ą. wl~lką rzymską ~ katolicką cy-

1 
wdzięcznym" Czechom. 

- Nie, me odeJdę; Rac~~J ~r~ec kich,. wsp~lnyc~, nleznlszczalnycb !'11-llz~Ję - c~1oćby \\am chwlła dzle 
1 

Nowe dramaty, cierpienia, nie­
o~. kul fasz~stows~ch n:1hc.iant?".1: , ldeało~ cy~1ll2'.a.cJI, z l{tórej mimo Jowa J1!'1<o ~iście wskazywała doraź- uleczalna nostalgja za utraconym 
mz w grupie emigrantow opuscic 1 w:szelluch rożmc wyrosła l Wasza, ne z mm sojusze. I k . 
· · d , p· 'd . raJem.„ 

ziemię. przo. k?w. OJ ę w gory .z G • d b 
1 • Po dokonaniu spisu rodzin wy-

synam1, we.znuemy z sobą karab1- o r s I o e s y I siedleńców i po ewakuacji ich mie-
ny ~ nabo3e •. J?rogo zapłacą nam nia, rządy w południo-wym Tyrolu 
ludne Mussohmego za naszą utra- W b b •tl obejmie komendant korpusu z Bol-
coną wo~ość... . . ye owa wcy 1 eryzmu zano. Łańcuch oddziałów wojsko-

- A Ja - dorzu?Ił sąsiad - 1 W wydawanym ;przez o. Tacchi odpowiedzialni! Naszą własną mło- , wych otoczy zamkniętym pierście­
str~lać bę?ę do żoł~erzy, gdy po 

1 

Venturi T. J. czasopiśmie „Let- dzież wychowuje się na coś gorsze-\ niem cały okręg ewakuacyjny. Po­
mn;e pro/Jdą. Ostatnią kulę wpa- tres de Rome" ogłoszono serję li- go niż dzikie bestje i po tem wy- ciągi, podstawiane już od kilku dni 
kuJę sobie w łeb„. stów z Niemiec nadsyłanych przez puszcza się ją przeciw Kościołowi I w pobliżu Brenneru, zawiozą „sprze-

. , • . d d •t os~by wiaro?'odne, któryc~ na- i .du~ho.wieństwu. Gdy się słyszy i daną" ludność w. kierunku jej no-„ "' • Z ra Zł zwisk redakcJa ze zrozunuałycb widzi, Jak w szkole podburza się I wego przeznaczema. 
I tak w całym południowym Ty- względów na razie podać nie może. młoCizież przeciw Kościołowi, ka- Ale w chatach wł.śniaczych i 

rolu rozpoczął się dramat 250.000 W jednym z tych listów kore- planom, ba, nawet przeciw włas- góralskich domkach, na rozgorącz­
ludtldc~ istnień. ,Od Górnej AąYf~ spondent ,„Lettres. de ~~1:11e" tak I ~~ rodzic.~m •. bardzo staje się kowanych twarzach zdecydowanych 
po dolinę Pu~tena, ?'<1 prze<;Im1es~ przedstawia. sytuacJę religiJną w o- c1ęzko br~mc się przed tern.„ I na ~szy~tko c~łopów tyrolskich 
Bolzano po Picco dei Tre S1gnon, hecnych Niemczech: I Ma się tu do czynienia z prze-, maluJe się brzenuę krzywdy, z któ­
-n.a fermach i po wsiach. rozl.ega . '.'~dy obserwu~e. się sytuację re- śladowa.niem Kościoła w pełnem te- :ą się nie pogodzą. Szeptem snu­
s1ę krzyk rozpaczy, padaJą grozby, hgiJną w TrzecteJ Rzeszy, docho- go słowa znaczeniu a mam mocne Ją plany oporu, w oczach błyszczy 
wzbiera bunt. dzi się do przekonania, że stale się przekonanie, że położenie nasze je- żądza zemsty. 

- IDtler nas zdradził. Płaci na- ona pogarsza. Jest ona na.wet o- szcze się pogorszy i jedynie Bóg - O nie - powtarzają - tak 
mi cenę przetargów politycznych z kropniejszą i znacznie gorszą nlż w może nam pomóc". gładko to nie przejdzie .•• 
Mussolinim -. słychać tu i owdzie j IUszpa.njl. I nie bolszewicy są za to (j. m.) 

rzucane uwagi. 1 ----------------------------------------------A nocą, pod drzwi mieszkań ta- c 
jemnicZ!l' ręka. wsuwa nielegalną u- Q 1 o· 1· est M o n go 11· a 
lotkę - apel tajnej organizacji na-
rodowo - socjalistycznej „Va.kreis'', 
którą zdezawuował Berlin na usil- «przestrzeń Ż•ciowo» Sowietów 
ną prośbę Rzymu. Odezwa wzy- .l 

wa wsz~stkich Niemców tyro~sk.ich Ostatnie wydarzenia na po,gra-J dzibą sztabu i dowództwa 23-go gdyby południową osłonę tej · nie-
d<! zbroJ!1eg? oporu, d? przec~-y;sta- niczu mongolsko-mandżurskiem po- korpusu armji sowieckiej. zwykle ważnej dla Sowietów ma­
~'lenia . Slę siłą zapadłeJ decyZJl wy- nownie zwróciły uwagę na bezkre-1 Wystarczy spojrzeć na mapę gis tra li. 
sredlema. · I · · ·· M 1.. · 

Id
• i kł-„ boh te sne stepy i pustynie MongolJ1 ze- ongo Jl zewnętrzneJ, aby zrozu- MongolJ'a zewnętrzna nie posiada - ze e za przy HA.Iem a - 1 t · K · t „ · t · · · rt t t ra narodowego, Andrzeja Hofera, '1 ~ędę rzneZJ.SRRraJ den, 'łnwc1sm~ yMpo- Jl!lec zntaczemke P.° i Ydlcznota- s r.ake-1 żadnych kolei, a jedynie bite dro-

kt • b to al 1 1 N mi zy o po ocy 1 an- giczne ego raJU _ a s nowis a gi. Stolica mongols1·~ Ułan-Bator ory z un w s ę przec w apo- d" k h d · s · t' Az .. c ł b M na., ' 
1 

., ł t V zu o ze wsc o u, a gramczący na owie ow w Jl. a y o szar on- połączona jest szosą z sowieckiem 
:0~°,';1 · - wo a z pa osem " a- południu z terytorjum wewnętrz- golji zewnętrznej, ·wynoszący ca miast.em Wierchnieudinsk położo-

reDis · t t . j hwili' i 
1 

1 nej Mongolji, oddawna był tere- 1.500.000 km. kwadrat. i posiada- nem na linji kolei tra~ssyberyj-
0 o~ a !l~e c . n e w.erzo~o , nem ekspansji rosyjskiej. jący zaledwie 800.000 mieszkańców, skiej. 

w możhwosc. ~k.ie~o . ro~ą~a.ma Już Rosja carska w ubiegłem stu- podzielony jest na dwie republiki Na ws , 
problemu mnieJsz~ści memieckieJ. w I leciu dążyła do rozszerzenia swych ludowe - Mongolską i Tuwińską. chod prowadzi wielki 
T.yrolu. Zap~trze~i w wodza „W~el- wpływów na terenie Mongolji ze- Ta ostatnia republika, zorganizo- ~~r ha~dlowy ~ Ułan:-Bator do 
ki~j R.zeszy ' opie~un11; wsz:ystkic.h wnętrznej. Z niemniejszym uporem wana w północno-wschodniej czę- ga~u ~ wresz?ie w k~erunku za­
Niemcow za. gr~mcall!l kraJU, ~ie dążyły do tego Sowiety, już w ści obszaru mongolskiego, graniczy chodmm Jdą dwie dro~ z Ułan­
przypuszczali Jl!lesz~.ancy połud~io- I pierwszych latach po rewolucji bol- z Syberją środkową i połączona jest Bator, łączące . Mong.o~Ję zew~ętrz­
~ego T{'rolu, • ze Ftihrer uczym z I szewickiej w Rosji i po wyparciu bitemi drogami ze środkowo-sybe- ną ze 'Yscl~odmą ~zęs~ią Tm::kiesta­
mch enugrantow bez ziemi„. wojsk admirała Kolczaka z terenu ryjskim obszarem przemysłowym nu sowieckiego (Siemipała~yns~) o-

Już na początku wiosny zapadła l syberyjskiego. (Tomsk, Kemerowo, Nowosybirsk). raz z prze~~słowym okrępem srod-
decyzja Hitlera. Kiedy zas~ępca Po dłuższej akcji dyplomatycz- Właściwa mongolska republika ko-s?~erjJskim. Jeszf~e ie~a dro-
Rudolfa Hessa, Bormann, zaw1ado- 1 nej rząd sowiecki zawarł w swoim ludowa graniczy na zachodzie z t. fak 1k3: ączy Mongo Ję ro ową z 
mił wł~dze pa~trjne, ~e „Fiihrer po: ' czasie szereg umów z Mongolją ze- zw. Turkiestanem chińskim, na po- r u~ iem. . . 
stanoWlł defm~tywme uregul~wac , wnętrzną, z których najważniejszą łudniu zaś z Mongolją wewnętrzną, Gł~w?e~ zaJęciem ludności mon­
sprawę połudm_ov:ego ri;yrolu - był t. zw. pakt wzajemnej pomocy znajdującą się pod wpływem Japo- golskieJ Jest h?dowla .bydła. Na 
n8:r_odowo • S';JCJa!1styczn~ przedsta- \ i przymierza, zawarty przed 7 laty. nji. Na wschodzie obszar Mongolji ryn.ku .mongolskim Sowiety odgry­
w_1c1~le tamt~JszeJ. ludno;ic_1 _darem- Penetracja wpływów sowieckich w zewnętrznej wbija się klinem w wa~ą ~ierwszorzędną rolę. Jednako­
me mterwei;iJOwah w Berhme. Szef Mongolji zewnętrzne.i przybrała w Mandżukuo, tworząc tern samem ~oz n~e tyle ~zględy ~ospodarcze, 
G:estapo, Htmml~r, otrzymał zle~~- ; ostatnich zwłaszcza latach' charak- dogodną bramę wypadową do Chin lle P?htyczne i st~a~eg1czne są d~: 
n~e. pr~ygot~wa~~a terenu ~o poz- I ter całkowitego opanowania tego I północnych i Mandżukuo. cyd':1Jąc~ czy.nm~1em eks~!1nsJ1 
nieJszeJ reahzacJi ~kład~ Hitler - 1 kraju przez Sowiety pod względem Tern należy tłumaczyć fakt, że sow1eckieJ na terenie MongolJl. 
Mussolini. Porozumiał się szybk~ z j politycznym, gospodarczym i mili- ostatnie starcia na pograniczu mon- Nic też dziwnego, że zarówno 
pr~fektem ~olzano, . Mastromatteim, tarnym. Rządy w Mongolji ~ewnę- golsko-maudżurskiem przybrały naj . premjer sowiecki,· Mołotow, jak i 
ktory w teJ sprawi~ ot:zymał ?d 1 trznej sprawuje t. zw. partja ludo- bardziej intensywny charakter na inni członkowie rządu sowieckiego 
swego rządu zachęcaJące mstrukcJe. wo-rewolucyjna, będąca emanacją odcinku .jeziora Buirnor, które wy- w spąsób kat.egoryczny wypowiada-

, • , wpływów komunistycznych. mienia się zarówn9 w komunika- ją się na t.emat MongoJji zewnętrz-
Społ" an 1~ wodzow Pod względem wojskowym Mon· tach sowieckich jak i w japoó.sko- nej, p1'"Lestrzega.jąc Japonję przed 

żandarmem 
Fritz Kuhn, fuehrer ttiemieekich 
narodowych soejalli!t6w w U.S.A. 
aresztowany został w Nowym Jor· 
ku i Madzony w więzieniu za_ pi­
jaństwo i obelgi, któremi obrzucił 
policjantów. 

Kuhn znajdował się w godnem 
towarzystwie niejaki'ego Wonsiac­
kiego, emigranta rosyjskiego, któ­
ry również osiadł w celi więzien­
nej. 

Nazwisko Wonsiacki znane było 
w Warszawie w czasach przedwo­
jell!llych: nosił je rotmistrz żan­
darmów carskich, głośny tępiciel 
ruchu niepodległościowego, zajadły 
rusyfikafor. 

Brudna szmata 
Pouezająicy wyrok 

aeinewski 
W pierwszych dniach lipca odbył 

się w Genewie ciekawy proces pra­
sowy, którego wynik, a w szczegól­
ności motywacje wyroku, szerokiem 
odbiły się echem nietylko w Szwaj­
carji, ale także we Francii i w in­
nych krajach. 

Mniej więcej przed · półtora: ' ro­
kiem szwajcarski tygodnik katollc­
ki „L'Echo Illustre" ogłosił arty. 
kał, w którym piętnował machina· 
cje ż~rującego na. niezdrowych in· 
stynkta.ch ludzkich znanego pary. 
skiego dziennika bulwarowego „Pa· 
ris-Soir'', szeroko rozpow;;zechnio­
nego także we francuskiej Szwaj­
carji. 

Autor artykułu przestrzegał spo· 
łeczeństwo przed zgubnemi wpły:wa­
mi tego rodzaju „pi:asy", którą na­
zywał „szmatami brukowemi", a 
dla śamego „Paris-Soir'', użył zja­
dliwego miana „ponrrisśolr" . (słowo 
sztuczne od „pourrir" - „gnlć", 
a więc miejsce, gdzie składa się 
zgniliznę, czyli „śmietnik", „~Ioa­
ka"). Dotknięty tą „krzywdą mo­
ralną" dziennik paryski wystąpił 
przed sądem genewskim ze skargą „ 
i żądaniem Z!lsądzenia tytułem od­
szkodowania 50 tys. franków. 
Sąd genewski pretensje te cał­

kowicie oddalił, wychodząc z zało­
żenia, że tygodnik „L'Echo illu0 

stre" jako organ katolicki miał 
prawo występowania przeciw złej 
prasie i że zamieszczony w nim ar­
tykuł nie miał ubocznych celów na­
tury gospodarczej. Nie można ·za­
przeczyć, że cele moralne, które by­
ły przyczyną artykułu w „Echo il­
lustre", przez prawo muszą być 
równie bronione, jak i interesy ma­
terjalne pisma rozpowszechnionegr 
w zachodniej Szwajcarji. 

Nie jest rzeczą sądu rozstrzygać, 
czy „Paris . Soir" deprawuje du· 
sze, podkopuje życie rodzinne i to· 
ruje drogę rozkładowi moralnemu, 
jak · to zarzuca się temu pismu ze 
strony katolickiej, dla sądu istot· 
~e jest, że . katolikom przysługuje 
w pełni prawo występowania. w O· 
bronie spraw sumienia. Do roz­
strzygnięcia pozostaje zatem pyta­
nie, czy na miejscu było użycie w 
artykule „J,.'Echo illustre" zwro· 
tów jaskrawych i dosadnych. 

I w tym punkcie sąd genewski 
przyznał rację .również. redakejł ty· 
godnika katolickiego. ;,L'~ho illu· 
stre" jest pismem katolickiem, pro­
wadzonem przez kapłana katolic· 
kiego. 

„Paris Soir" zaś istotnie pośWię­
ca niezwykle wiele uwagi sprawo­
zdaniom kryminalnym, przedstawia 
czytelnikom wszystkie drastyczne 
szczegóły przestępstw a nawet, ota· 
czając je pewną dozą poezji, czyni 
je pociągającemi. Skoro tak jest, 
publicysta obdarzony chrześcijań­
skiem sumieniem najzupełniej jest 
usprawiedliwiony mówić o „skan­
dalu" i nazywać „Paris Soir" pis· 
mem, które „dusze rujnuje i pod­
kopuje rodzine". Zapewne· takie wy. 
rażenia, jak „brudna szmata" lub 
„pourrlsoir", są obelżywe I można 
je kwestjonować, w danym jednak 
wypa.dkń są one raczej oceną mo­
ralną, słuszną i wynikającą z głę· 
bokiego przekonania osoby używa• 
jącej tych · wyrażeń. 

Nie zdementowano oficjalnie po- 1 golja zewnętrzna stanowi jak gdy- mandżurskich. " ' zamachem na mongolskie stepy, 
głosek, potwierdzonych zresztą ' by specjalny wojskowy okręg so- Mongolja zewnętrzna graniczy na które w rękach japońskich mogłyby 
przez koła · dobrze poinformowane, wiecki, w którym obok oddziałów północy z okręgiem zabajkalskim, się łatwo stać bazą wypadową na 
o spotkaniu Hitlera z Mussolinim mongolskich pełnią służbę regular- poprzez który przechodzi kolej Bajkał, co z kolei umożliwiło­
w niedzielę, dn. 25 czerwca. Na ne oddziały armji czerwonej. Stoli-[ transsyberyjska. W ten sposób by odcięcie sowieckiego Dalekiego 
mał{>j stacyjce .Mezzaselva lub Vi- ca mongolska, Ułan Bator, jest sie- Mongolja .zewnętrzna stanowi jak Wschodu od ZSRR. 

Wychodząc z tych założeń sąd 
genewski uznał, że publicysta ka· 
tolicki miał prawo je użyć, skargę 
„Paris Soir" oddalił i zwolnił re­
daktora „L'Echo illustre" księdza 
Chavannes cd odpowiedzialności. 



• 
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Wczoraj i jutro teatrów war zaw kic 
Co przyniesie nowy sezon? 

Lipiec - na terenie teatralnym I łe niż natrętne, raczej eklektyczne 
miesią,c wznowień i „ogórkowych" niż nowatorskie, poszukujące stale 
premjer - jest zazwYczaj także kompromisów, jak ognia unikają.. 
miesiącem obrachunków teatra!- ce wszelkich zbyt śmiałych prób, 
nych. Jeden sezon skończył się de- które by z tych czy innych powo­
finitywnie, drugi jeszcze się nie roz- dów mogły się gdzieś komuś nie 
pocz!łł - można więc przemyśleć podobać. 

nie świadczy zbyt dobrze o podst&- I wszystkie swe siły poświęcić ~o-
wa.eh tej polityki personalnej. winna przedewszystkiem na pielę-

• gnowanie talentu aktorskiego pod 
• • kierunkiem dobrego reżysera. 

Zupełnie inaczej przedstawia się * • 
sprawa w teatrach niezależnych, • 
borykających się stale z najróż- Na rok przyszły zapowiada się 

trochę dokładniej osiągnięcia ze- Osobną pozyeję w poczynaniach 
szłoroczne i zastanowić 'się nad tern, naszych teatrów stanowi polityka 
jak będzie wyglądał sezon przy- personalna. 

niejszego typu trudnościami. poza tem istna powódź najróżniej-
Wśród tych teatrów na plan szych teatrzyków. Jarosy .z~kłada 

pierwszy wysuwa się oczywiście „Figaro" na Mar~załko~skieJ (J!?· 
„Ateneum", mogące tego roku wy· dobno ze .znakonu.tą ~lą .Kam1i;i­
kazać się osiągnięciami wręcz świet I ską) ; planowana Jes~ }akas rewJa 
nemi. „Swiętoszek", „Dziewczyna .z ~ana na Mokotowsk1eJ w loka}~ 
lasu" Szaniawskiego, „Cyrulik Se- mez~yt sła~~e. zgasłego „Buffo ? 
wilski" - oto lista premjer i za- będzie 0~1zywisc1.e grało „M8:łe ,Qi;1 
sług tegorocznych „Ateneum". pro .Quo .. na p1ę~erku ~ Z1enuan­
Teatr ten zdobył w bieżącym sezo- skieJ; „Ali. Baba , upoJ?nY swym 
nie nietylko respekt i powodzenie, obecnym trm,nlfem, ustah nape~o 
ale i powszechną sympatję. Oto jest na stałe swoj byt.„ Czy ab~ m; 
teatr, w którym pod batutą Jara- trochę za dużo t~go wszyst'ly;1ego . 
cza i Perzanowskiej znajdują pole l Cz~ starczy au~oro;y, inwenc~, ak­
do popisu i kształcenia się młode to;ow? Pomysło~ 1 - publicz.no­
talenty aktorskie! Niejeden talent I śc1? Warszawa mimo wszystko Jest 
został tu odkryty i - uratowany! 

1 

mi~tem niez?yt dużem, o li nieli~z: 

szły. Nie mamy wrażenia, aby pollty-
A więc przedewszystkiem - do- ks ta była dobra. Konstrukcja tea-

robek roku ubiegłego. trów T.K.K.T. upodabnia się w tym 
Ten rok ubiegły stał naogół pod zakresie trochę do polityki.„ np. 

zna.klem wielkiego powodzenia tea- Comedie Francaise, gdzie o każdą 
tra.lnego. Zwłaszcza niektóre tea- rolę I rólkę staczane są stale praw~ 
try - w pierwszym rzędzie Pol- dziwe boje„. 
ski i Mały - mogą się wykazać Nie widać też w teatrach T.K.K.T., 
ogromnemi sukcesami („Maskara- przedewszystkiem w ich sekcji o­
da" Iwaszkiewicza, „Ksantypa" bejmującej teatry Narodowy i No­
Morstina, „Temperamenty" Cwoj- wy zbyt wielkiej troski o właści­
dzińskiego, „Brat marnotrawny" wy rozwój aktora. Ileż talentów zo­
Wilde'a itd.). Dwa te teatr_Y mi!!:łY stało zmarnowanych na tym wy­
napewno sezon doskonały 1 - Je- einku ! Takim typowym przykła­
żeli tak ~ożna Ę>owiedzieć - rów-1 dem złej gospodarki ludźmi są 
ny, bez mespodzianek, bez ~adn;vch choćby dzieje teatralne. Oli Lesz­
większych „klap", zato z mektore- czyńskiej, Leokadji Pancewicz czy 
mi osiągnięciami bardzo efektowne- Marji Modzelewskiej. W nadcho­
mi. dzącym sezonie Jerzy Woskowski 

Kameralny będzie grał na przy- neJ w g;u~c1: rz~czy pub czno~c1 
szły rok w odnowionym lokalu. Kie- t~atralneJ, 1 me wiadomo, czy zme­
rownictwo tego teatru jest tak u- s1e tyle imprez teatralnych.„ 
parte w swej dążności do samo- • • 
dzielności i niezależności, iź osta- ~ 
tecznie napewno postawi na swo- Jak widzimy, przygotowania są Mniej „równo" układały się spra- - poważny artysta o wyraźnie dra­

wy w innych teatrach T. K. K. T. I matycznym charakterze talentu -
Największy sukces kasowy Teatru został przypisany na stałe do Tea­
Nar-0dowego „Szaleństwo", uświet- tru Letniego! To, że T. K. K. T. 
niony znakomitą kreacją Eichle- straciło ćwiklińską, że bra~ na li­
równy, nie może być mimo to uwa- 1 ście stałych współpracowników 
żany za największy powód dumy 1 Eichlerówny, że najwybitniejsi ak­
przez kierowników tego teatru. torzy - np. Junosza-Stępowski 
Także i „Weekend" w Nowym, któ- grają tam jedynie „gościnnie" -
ry dzięki ćwiklińskiej osiągnął re-

jem. w pełnym biegu. Ludzie teatru 
Przestaje natomiast istnieć teatr krzątają się jak mogą, planują na 

Malickiej. Znakomita artystka zo- długą metę, nic sobie nie robiąc 
stała zaangażowana do Narodowe. z wszelkich przepowiedni i gróźb. 
go. Kto wie, czy. nie jest to naj- Roboty przygotowawcze są w peł­
lepsze rozwiązanie sprawy. Malic- nym biegu.„ 
ka jako aktorka rozporządza takie- Oby to był dobry znak! 
mi skarbami wdzięku i powabu, iź A. Clhor. 

kordową liczbę przedstawień - nie 
stanowi zbyt wydatnej i zbyt rado­
snej pozycji teatralnej. Jest nato­
miast :rzeczą charakterystyczną, iź 
dwa największe sukcesy Teatru 

Gdański numer 
" 

iadomości Litera·ckich" 
Letniego: Jean" Bus-Feketego i- Powójny numer „Wiadomości Li- j ski stworzonym l przez Polskę ey-
zwłaszcza :_ Madame sans Gene" . terackich". J?Oświęcony Gdańsko~ jącym. 
$ d ·" ęł tuki I przedstą.wia się imponująco pod kaz- Zreszta Gdańsk zdawał sobie prze 

ar ?':. - os1ągn Y sz „~a po- dym względem. Jest to owoc rzetel- "' -
zio,nue , sztoki o. zdeeydowan. el w.ar.. nego wysiłku,' podJ'ętego nie chaotyc:Z- cież z tego doskonale sprawę. Niejed-

1 lite ki ni '! I no miasto p o 1 s k i e miewało zatar­to,c rac eJ, a e naJro rueJ· nie ale na podstawie zgóry przygo- gi z władzą królewską. Gdańsk nie 
szego rodzaju błazeństwa,. któremi I to~anego i mądrze obmyśloneg. o pła- jest pod tym względem wyjątkiem. 
od czasu do czasu karmi publicz- nu. Poza krótkiemi okresami, kiedy 
ność warszawską ten teatr. Numer nost wymowny tytul „Gdańsk Gdańsk oclerwany od macierzy pol-
Naogół więc teatry T. K. K. T: a Polska". T~uł ten wskaz~je kie- skiej, jęcaał pod jan;mem pruskiem; . . . · 1 runek, w jakim idą. wszystkie wła, poza także krótkiemi okresami waś-

ma;i!l za .sob~ sezoll: mezły. ~le ściwie artykuły numeru. Cboazi o to, ni i kłótni wewnętrznych, Gqańsk był 
sprawdzaJą się gorzkie przepowied- żeby się dobrze zorjentować, zrozu- zawsze „fidele et inseparj/oble łteipu­
nie, wróżące rychły i zupełny upa- mieć i odczuć, jaki jest, jaki być mo- bllcae membrum" i tej swojej łącz. 
dek teatru. Na dobrą i dobrze za-: że i powinien stosunek wzajemny ności z Polską ani myślał zrywać. 
graną sztuką publiczność chodzi i Gdańsl_ta i Polski, stosunek teg~ nie- Podbudowa historyczna zaga(\nie-
będzie chodziła zawsze. mieckiego dzisiaj miasta, rozsiadłe- nia gdańskiego, stanowiąca podsta-

. . " go u wylotu Wisły i stanowiącego d · I i w· d 
. Czy jednak ten „m_ ezły sezon - jakby k"·cz z. amykająęy t otvnera ią- wę g ans t ego numeru " ia omo-

ły d tk d 1 '" ol ści" stanowi jednocześnie pomost do ruez prze ewszys iem po wzg ę- cy wszystkie ziemie polskie. zagadnień teraźniejszych. Istnieje nie-
dem kasowym - jest zarazem „nie- . . . złym" p' od względem osiągnięć ar- Odpowiedzi na to pytanie szuka słychanie dużo analogij między polt-

? · przedewszystkiem cały szereg auto- tyką pru:iką jeszcze przed rozbiorami 
tys tycznych · rów na płaszczyźnie historycznej: Ro- Polski - a politylta Adolfa Hitlera. 

Oto jest wielkie pyta1:1e. . . man Grodecki: „Poczt,tki naszej wal- Elistorja jest w tym razie prawdzi-
Teatry T.K.K.T. są mewątpliwie I ki ~ dostęp do. morza,, Frydery'!t P~; wą mistrzynią. ·życia, a z lekcji jej 

teatrami dobremi. zespół aktorów,, p~e. „Połączenie Gdanska z Polsk_ą , należy korzystać. Artykuły poświę-
. , . . t , I Edward Kuntze: „Polska a Gdansk cone dzisiejszemu Gdańskowi to prze-

re~ysero~, mscen~z~ orow - . to ze- w czasach Batorego", Marja Dąbrow- ctewszystklem Ksawerego Pruszyń­
społ ludzi powazme pracuJących, I ska: „Gdańsk zawsze wierny", Włą- skiego „Miasto niegdyś nasze", Wł. 
nieraz bard~o utalentowanych •. żad- dysław Tomkiew~cz: „Władysław IV Sikorskiego: „Znaczenie wojskowe 
ne - prawie - przedstawieme w 

1 
a Gdańsk", Stanisław Kot: „Król w Gdańska", K. Smogorzewskiego „Mó­

tyeh teatrach nie jest skandalem.

1 

Gdańsku", Handelsman, Pi:varski: wią: „Gdańsk" - a myślą„.", T. Ten-
Teatry te idą rutyną i doświad- ~el?man, Bre.gman, J. A. W1l~er i nenbauma: „Niemcy a dostęp Polski 

. , . • . mm. Wszystkie te artykuły maJą na do morza", T. Nowackiego „Oddychać 
czemem - kto~e ~1eraz ratuJą Je l celu stwierdzenie i wykazanie tej od- trzeba własnem płucem1', J, Mackie­
przed kompromitacJą. Na dobro wiecznej łączności Gdańska z Polską wicza, W. Charkiewic;za, J. Wyszo­
dpekcyj tych teatrów należy za-

1 
która jest tak charakterystyczna dl~ mirskiego, St. Huberta, J. Sawickie­

pisać w ubiegłym roku przede- I historji dzisiejszego wolnego miasta. go i innnych. Problem gdań.ski przez 
wszystkiem to, iż przeważały w Gdyby nie było Polski, nie byłoby I autorów tych naświetlony został z 
nich sztuki polskie. / Gdańska, nie byłoby jego pięknych najróżniejszycb. punktów widzenia, 

. . . zabytków, je~o kultury, jego dobro- wszechstronnie i naprawdę objektyw-
Teatr Polski moze się wykazać bytu i znaczenia. Port gdański 'był nie. 

tego roku nową inscepizącją ,,Bam- portem związanym z Polską, dla Pol Osobny dział poświęcają „Wiadomo-

ści" wkładowi kulturalnemu, jaki 
Gdati.sk wniósł do skarbca kultury 
polskiej. Na uwagę zasługują tu ar­
tykuły: St. Tynca: „Gimnazjum 
gdańskie a Polska", M. Gumowskie­
go: „Gdańskie czułości", A. Bara: 
„Gdańska ku Polsce wejrzenie", Wł. 
Pociechy: „Jan Dantyszek", Ludwika 
Chmaja: „Bartłomiej Keckermann", 
St. Estreichera: „Gotfryd Lengnioh", 
J . Gadomskiego: „Tarcza Sobięskie­
go nad Gdatiskiem", W. Husarskiego: 
„Jeremiasz Falek", M. Tretera: „Po­
lak-Gdatiszczanin, Daniel Ohodowiec­
ki" i inne pióra K. Estreichera, T. 
Grabowskiego, K. Czachowskiego, J. 
Krzyżanowskiego, W. B9rowego itd. 
Parę pięknych obrazów poświęconych 
Gdańskowi !Iwaszkiewicza, Paran­
dows~iego, Kuncewiczowej, W, Mel­
cer, Ewy Szelburg-Zarembiny) spina 
cały numer jakby klamrą emocjo­
nalną. 

W ten 13posób udało się „Wiadomo­
ściom" skupić naokoło zagadnienia 
gdańskiego niemal wszystkich co zna­
Jtomitszyęh polskich znawców spraw 
gdańskich. Prawdziwa Treuga Dei pa­
nuje poza tern na łamach tego nmne­
ru, gdzie koło siebie mówią przedsta­
wiciele najró.żniejszych poglądów, naj· 
różniejszych przekonań i stronnictw. 
Podkreśla to oczywiście wagę tego 
numeru i jego znaczenie polityczne. 

Z piór niepol,skioh znajduje się w 
gdańskim numerze „Wiadomości" je­
d~ie artykuł pióra Hermana Rau­
schninga „Sytuacja Gdańska". Arty­
kuł ten, niewątpliwie bardzo intere­
sujący, zawiera jednak pewne tezy, 
z któremi w każdym razie możnaby 
polemizować. N. 

leta", Teatr Narodowy pokusU się o 
wysta'Wienie eksperymentalnej sztu· 
kl amerykańskiej „Nasze· miasto''. 

--· ---- jr , , , . _, ·-_·· "';,... ~ ·-.• -. ·~ : , -._ „ - . ...• . . ,: '···. \ .; .. · .• ·. - -· . ..:.. 

Jesteśmy zawsze z szacunkiem wo- Ze § latan1uzukl 
bee wszelkich eksperymentów -
nawet nieudanych. A mimo to jest 
w tych teatrach coś dziwnie skost­
niałego, jakaś atmosfera zrutynizo-

. ś. p. itold ·Maliszewski 
wanla i s.za.blonu, która ntlmo I znów polski świat muzyczny okrył I zyk, muzyk z powołania i z przeko'lla· pozycji .i instrumentacji w Paóstwo-
wszystko nie usposabia dla nich się żałobą: zmarł jeden z tych kapla· 1 nia. Już w Tyflisie rozpoczął powaine wem Konserwaforjum w Warszawie. 
zbyt dobrze, Można być zgóry paw~ nów sztuki dźwięków, który w twór· I ~tudja muzyczne u znanego koI1Jpo- Ale wszystkie te zajęcia nie przesz­
nym, iż teatry te nie odkryją tak czości swej szukał piękna muz~cznego zytora lppolitowa · Iwanowa, a kadzały mu w umiłowanej przez sie­
prędk() żadnego nowego talentu, że w pełnem !ego sio.wa znaczem1;1, bo gdy s~ę· znalazł nad brzegami Newy, bie twórczości. Dzieła symfoniczne, 0 . 
mimo wszystko nie zdobędą się na szlachetuośc1 myśh muiyczneJ, wy- został uczniem Rimskiego . Korsakowa pery . balety, pieśni nie przestawały 
tadną śmielszą inicjatywę„. Ci ż • twornego _bogactwa .ha~monji i sub.tel- w Konserwat?rj~m petersbur~kiem. wrchodzić z pod jęgo pióra, a jakość 
t ż ad • • b dz d tni łł/' nego wdzięku brzmiema, tak bowiem Wpływ tego w1elk1ego muzyka 1 zrn1· tych utworów była tywem świadec-
e n ~enu ar O wy ~ e 0 I- można określić muzyczną indywldqal- komitego zarazem pedagoga na ś. p. twem jego niezwykłej wręcz wiedzy 

cjalna .opieka rz~~u. Nieza~eżnle ność ś. p. Witolda M:aliszęwskiego. I Maliszewskiego był ogromny, ale je· muzycznej i świelnej umiejętności ope· 
bd SWeJ konstrukcJi form~lneJ tea- Urodzony 8 lipca 1873 r. w Mohyle- dnocześnie niezmiernie dob1 oczynoy. ro'\Vtmia środkami wyrazu muzyczne~o. 
try T.~.K.T-, są W g;unc1e rzec~ wie na Pofolu większą część życia spę- Bo c~ła. twórczość n~sze?o muzyka do- zwłaszcza w dziedzinie harmonizacji i 
teatranu. panstwo~enu, rząd~wemi, dzil jednak zdal!l od ukochanej ojczy- '':odz1, ze dobrze. wiedział, czego ~a instrumentacji. 
subwencJonowanemi - czy Jak to zny, do której wrócił dopiero po wiei- się od swego mistrza uczyć, rówme S. p. Maliszewski nie był muzykiem 
)tto woli nazwa6. kiej wojnie. Młodość przeżył na Kauka zaś, że . dobrze umiał się tego naucz~ć. „nowoczesnym" w utąrtem dziś tego 

D j i 
. , zie, w Tyflisie bowiem chodził do gi- Wcześme też zaczął komponować, a J0 • słowa znaczeniu, choć nie wahał si<> 

a. e m, to wprawdzie pewnośc mnazJ'um, a potem i na uniwersytet, go dzieła symfoniczne i kameralne „ be t fi przed śmiałemi rzutami myśli muzycz-
ZJ?lęczens 'Y'a nansowego, '!~bie- gdzie oddawał się studjorn lekarskim, ~prawiły, że już w wie~u lat 3ó zosta- nej. Był jednak za dobrym i za rzetci-

ra Jednak mewątpllwie śmiałosc po które ukończył jako doktór medycyny. Je dyrektorem Cesarskiego Konserwa- nym muzykiem, by poświęcać cel dla 
:ruszeń l niezależność inicjatywy - Los przerzucił go potem na północ, t~rJttm w Odes&ie, któr.ą to uczelnią środków, by szukać taniego efekciar­
eh?ciaż ~o ,to, przyz?ajemy to gd~ie poświęcił ~ię p~a~Y pedagogicz. kierowa! wzorowo lat kilkanaś~ie. . stwa, którego nie potrzebował i któ­
obJektywme, me stały się one by- neJ! wy~ładał .m1anow1c1e ~atematykę ~róc1wszy .w ~922 r. do kraJu, z.BJ· rem się zawsze brzydził. Był bowiem 
najmniej tem posłusznęm narzę- w _JedneJ z wyzszych uczelm ~etersbur- muJe .. odp~w1edme ?o swyc~ wysokie~ przedewszystkiern artystą, a poję~ie 
dziem propagandy, jak teatry na- sk1ch. Wsz!st~o t~ .-azem me .wype.ł- kwa!Jf1~acyJ st~n?wisko, dz.1eląc .swóJ sztuki 11tawiał bardzo wysoko, czuJąc 
szych zachodnicb i wschodni h _ niało treści ~e~o istotnego życia~ .me czas między zaJęc1a pedagogiczne 1 spo I się jej wiernym, całą duszą oddanym 
siadó S . . c są szło po tej hnJi, która była własc1wą I łeczne. Był przez lat kilka dyrektorem sługą. _V::, ą tez one raczjeJniostr?ż- linją jego ducha. Tkwił w nim pomi- Wyższej Szkoły Muzycznej im. Fr. Cho Cześć Jego pięknej pamięci! 
~ .uu. ~esywne, racze eśmia-- mo wszelkie iewnętrzne pozory mu- pina, ostatnio zaś prowadził klasę kom . M. Skołuba. 

-
Polska or anlzuJe zawody 

b lonow 
o Puhar Gordon·Benneta 
Jako zwycięzcy w ostatnich za„ 

wodach balonowych o puhar im:. • 
Gordon - Benneta, Polsce prZJ.« 
pada w r. bieżącym zaszczyt oro1 ' 
g.anizacji tych zawodów. 

Aeroklub Rzeczypospolitej Pol' 
s~j organizuje 27-me zawody, 
zgodnie z regulaminem F, A, I~ 
Zawódy te odbędą się we Lwowi41 
w dn. 3 września b. r. pod wy . .' 
sokim . protektoratem P. Prezy~, 
<lenta R. P. prof. I. Mościckiego. 
- Przewodniczącym ścisłego ko~ 
mitetu organizacyjnego został dy, 
rektor okr. P. K. P. we Lwowie, 
płk. Otton Grosser, zastępcą a: 
zarazem kierownikiem zawodów, 
płk. pil. balonowy ,W olszlegiex 
Jan, kierownik wydz. balonowe· 
go w departamencie lotnictwa. 
Pozatem w skład komitetu orga"' 
nizaćyjnego weszli przedstawio11 

ciele L. O. P. P. Ligi P. T. oraz 
vrasy i in. 

Zawody te odbędą się we Lwo• 
wie„ przypuszczalnie na torze wy, 
ścigo-wym M. T. Z. na Persenków 
ce. Jakkolwiek termin zgłoszeń~ 
upływa dopiero 10 sierpnia, ta 
już dziś Uczyć si~ należy ze star• 
tern około 15 balonów róinycti 
państw. 

Przypomnł.e6 należy, że w o„ 
statnich zawodach o puhar Gor„ 
don - Benneta wzięli udział naj­
wybitniejsi przedstawiciele lot• 
nictw:,i amerykańskiego, belgiJ~ 
skiego, francusk4Jgo, holender• 
skiego, niemieckiego, szwajcar­
skiego i polskiego. 

Sztuczne • pioruny 
silnieisze 

od prawdziwyeh 
Obecne lato bogate jest w pioruny · 

i błyskawice, czyli wyładowania elek· 
trycznę. Widząc żyłę ognistą., roz­
świetlającą chmury, wydaje się, że 
trudno o potężniejszy widok. Tymcza... 
sem dla celów naukowych można pro 
dukować błyskawice i pioruny nie 
mniej, a może nawet bardziej efek· 
towne . 

Ciekawy opis takiego doświadcze­
nia znajquje się w niedawno wyda­
'llej „Książce o elektryczności" Elliso· 
na Hawksa. Autor podaje, że przy po 
mooy specjalnie zbudowanych p:rą.d· 
nic 1 kondensatorów osiągnięto ol• 
brzymie, dochodzące do 3 miljonów 
woltów napięcie, które wyładowano 
następnie na model specjalnie zbudo· 
wanej w tym celu wioski. 

W doświadczeniu tern, na krótką 
chwilę wyładowania stworzono moc 
10 miljonów KM, która z ca.łlł furją. , 
ucler.z;yła w ów model. 

ściany pracowni były wyłożo:ąe 
stalą, ażeby uch!'onić wnętrze od 
wszelkich wpływów elektrycznych od 
zewnątrz. W pracowni wytworzono 
sztuczny deszcz 1 przystąpiono do 
burzy. Po nieskończonych ostrożno­
ściach wykonano wreszcie ów ekspe· 
ryment, przy zgaszonych światłach. 

Trzy potężne transformatory, na 
których było około 150 klm. uzwoje• 
ni.a, umieszczone w zbiorniku, zawie­
rającym 200.000 litrów oleju, podnio· 
sły napięcie do 2 miljonów woltów, 
Rozległo się osol:>ltwe, wzmagające slę 
dudnienie, przewody zaczęły się llia­
rzyć i przy silnym syku ukazała się 
dokoła przewodników świecąca koro· 
na. 
Między prętami na wieżach, dźwi· 

gających przewody wysokiego napię­
cia, ukazały się dziwaczne płomieni· 
ste języki, a za nimi oślepiające ko­
ronki światła, przeszywające co chwi· 
la powietrze. 

Wreszcie z ogłuszającym hukiem 1 
potężnym błyskiem energja miljonów 
koni mechanicznych przebiła warstwę 
powietrza, grubości czterech i pół ' 
metra, uderzając w przygotowany dla ' 
niej cel. Uczeni poznali od tej chwi· 
li wszystkie tajniki rzeczywistych 
piorunów. 

Z 'i~lnbm~i 

Ś. p. Leon Huszcza 
Z Wilna donoszą: 
Dn. 20 b. m. zmarł w wieku lat 54, 

inżynier Huszcza Leon, kierownik biu­
ra Dyrekcji Lasów Państwowych i wy• 
kładowca na wydziale rolnym U. S. B, 
Zmarły brał żywy udział w pracaołl 
społecznych i był szerokQ 1many i ce­
nio~ w tamtejszem apołeczeóstwfe. 
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Co zyskała niemiecka gospodarka naftowa Usprawnienie eksportu 
do IJ. s. A. I Kanadq 

na zagarnięciu CzechoslowacJI 
Na interesujące to. pytanie I chosłowacji nalety ocenić na ?ko­

tnajdn,jemy odpowiedt w zeszy- ł~ 525.000 t. rocznie; po odlic~e­
cie 13 „Przemysłu Naftowego". I mu 25.000 t., spożywanych ~ c~ą­
i\V edług opinji tego czasopisma gu roku na. słabo uprzemys_ow10-
1 • • ' 1 nem terytorjum t. '1JW, Karpato­
władr;e mem1eckie, aby zapewnić Ukrainy, pozostaje okrągło l'.500.000 

zostanie jeszcze przez czas raczej 
długi - okręg naftowy w Gbel. 

Niemcy stanęły zatem przed pro­
blemem pokrycia wzrostu zapotrze­
bowania importowego w okręgu su­
deckim, wyrażającego się llczbą 
150.000 ton, oraz zapotrzebowania 
w reszcie obszaru dawnej Cl':echo­
słowacji, wynoszącego 280.000 ton 
rocznie; suma obu przytoczonych 
liczb - 430.000 ton, stanowi oko­
la 7 proc. łącznej konsumcji nie­
mieckiej z okresu przedaneksyjne­
go. Pozycję, dla omawianego za­
gadnienia korzystną i aktywną, l!lta­
nowią bezsprzecznie rafinerje cze­
skie - jednak tylko o tyle, o ile 
powiedzie się zapewnić tym rafiner­
jom odpowiednio wysoki import 
ropy surowej, I o lle niemiecka. po· 
lityka naftowa uzna za wskazane 
kontynuować pracę w rafinerjach 
czeskich." 

N a zjeździe konsulów i re!eren- nych, na wniosek delegata Związku 
tów handlowych R. P., który .się Izb, szemat, według którego winny 
od:był w dniach 8 i 9 czerwca r.b. być nadsyłane .zapytania co do wa­
w Nowym Jorku, ustalono, że przy- runków Importu towarów do U.S.A., 
syłanie zapytań z Polski co do mo- oraz do Kanady. 

ci~głość pracy rafinerjom ~ze- t., jako wysokość zapotrzebowania 
sk1m zmuszone byłyby zw1ęk- rocznego na całym obszarze wcie­
szyć import ropy. A nie jest to !onym do Niemiec. Surowce rodzime 
przy obecnych momwościach fl- wystarc~ do pokrycia zaledwie 13 
nansowych Rzeszy zadaniem ła- do 14 proc. przytoczonego powyżej 
twem. Dobrze zainstalowane ra- zapotrzebowania, o ile nie p.astąpi 
finerje czeskie staną si~ w go- ~oważny w.zrost pr<;><Iukcji ropy naf 
spodarce naftowej Niemiec tylko towej i 0 . tle obowiązująca do tych-

żliwoścl z:bytu w Stanach Zjedno- Na przyszłość placówki konsular· 
czonych, bez podawania :r:as&dni- ne w U.S.A. l Kanadzie nie będą 
mych ełementhw, dotyczących ceny, odpowiadały na zapytania, jeżeli 
gatunków t.owarn l t. p. jest tylko główne elementy zawarte w kwe­
obnstronną bez.użyteczną stratą I stjonarjuszu - S'Zlłmacie, nie będ!l 
czasu. W zwią?Jku z tem został wyjaśni'one. 
przyjęty przez wszystkich obec-

• . czas dom1esika 20 proc. alkoholu 

0 preferencje łmpor~owe 
dla llrnt elf.•portującqch 

wtedy pozyc~ą wart~ściową 0 ile zostanie zachowana. Wzrostu pro­
dostarczo~y im będne do przero- dukcji trudno oczekiwać w bliskiej 
bu surowiec. przyszłości z uwagi na konieczność 

„Zajęcie Czechosłowacji przynio- długotrwałych i .tmudnych prac po­
sło Rzeszy niemieckiej mniej lub szukiwawczych, które musiałyby 
bardziej znaczny przyrost sił w poprzedzić odkrycie nowych złóż. 
rozmaitych działach życia gospo- Jedynym punktem produkcyjnym 
darczego - z wyjątkiem gospodar- ' na ziemiach czeskich jest - i po­
ki olejami mineralnemi. Czechosło-

Polski Słownik Teebniezo-. 
"' Hutnictwo żelazne 

wacja posiadała wprawdzie przemysł 
rafineryjny dość wysoko rozwinię­
ty i częściowo wyposażony w do­
bry sprzęt techniczny; zdolność wy­
twórcza rafineryj czeskich przewyż­
szała nawet potrzeby wewnętrzne Pod powyższym tytułem ukazało się! utartych wskutek dotychczasowego 
k · · dn k ł t b ł drukiem wydawnictwo Naczelnej Orgą- braku polskiego mianownictwa, nie po­

raJU - Je a: przemys en Y nizacji Hutnictwa żelaznego, zawiera- trafią zapamiętać wszystkich nov;ych 
zdany prawie całkowicie na import jące miana polskie i obce (w języ· I wyrazów, któremi zastąpić należy do· 
ropy naftowej obcej. Niemiecki de- kach: niemieckim, rosyjskim, francu-1 tychczasowe dziwolągi. 
ficyt import.owy W dziale produk· skim i angielskim) z dziedziny butnie- Również mogą być „zasadniczy" prze 
tów naftowych wzrasta zatem od- twa żelaznego. Słownik składa się z . ciwnicy proponowanych w słowniku 
powlednio do wysokości za.potrze- dwóch części: pierwsza - rzeczowa, I mian. 
bowań importowych CzechosłowacjL podająca w porządku alfabetycznym, 1 Sądzimy jednak, że wszyscy oni &ta· 
Proces. całkowitego zespalania te- miana polskie wraz z określeniem ich i nowić będą mniejszość. A ponieważ o­
rytorjów nowych z Rzeszą niemiec- znaczenia oraz równoznaczniki w czte- mawiany Słownik, jest jedynem no­
ką będzie wiązać się bezsprzecznie rech językach. Część druga zawiera wocz~snem.. wyd~wni.ctwem z zakresu 
ze wzrostem gospodarczego i woj- pięć skorowidzów, z odwoływaczami ter~molt;>gJ1 .hu.t11;1~zeJ, którem~ pa~ro-

do stron i pozycyj części rzeczowej. nuJ.ą . n.aJwyb1tme~s1 !achow~y 1 naJPO-
skowego zapotrzebowania paliwa Już z pobieżnego zaznajomienia się wazmeJsze orgamzacJe butmcze, przeto 
płynnego i smarów - i. W tf'lll t~ż ' ze słownikiem odnosi się wrażenie, że sądzić wypada, iż miana polskie, za­
sto~!111ku • podwyższy się medob~r autorzy i wydawcy nie szczędzili pra- warte w „Polskim Słowniku Technicz­
oleJOW nuneralnych w calem pan- · cy i pieniędzy, aby wydawnictwu na- nym", staną się wkrótce powszechną i 
stwie. I dać charakter dzieła bardzo wartościo- trwałą własnością mowy i piśmiennic-

W 193 r. - ostatnim zatem ro- wego i estety<'znego. Materjał zgroma- twa polskiego. 

W związku z koniecznością nale­
żytego wykorzystania wyłaniają­
cych się ostatnio na wielu zagra­
nicznych rynkach zbytu motliwo­
ści eksportowych dla polskiego prze 
mysłu włókienniczego oraz dążąc 
do większego zainteresowania dzia­
łalnością wywozową poszczególnych 
firm przemysłowych, przeważnie 
zatrudnionych pracą dla rynku we­
wnętrznego, Izba Przemysłowo-Han­
dlowa w Łodzi uznała za celowe 

Grozi bankructwo 
armatorom nlemłed1im 

Na zebraniu akcjonarjuszy Tow. 
Okrętowego Północno-Niemieckiego 
prezes tegoż, Lindeman, stwierdził, 
że z powodu wytworzonej sytuacji 
politycznej i bojkotu zastosowane­
go wobec Niemiec przez państwa 
demokratyczne, a szczególnie przez 
Stany Zjedn. A. P., towarzystwo to 
poniosło . w ostatnich miesiącach 
tak olbrzymie straty, że zachodzi 
obawa jego zupełnej likwidacji. 

W podobnej sytuacji znajdować 
się ma również Tow. -Okrętowe Li­
nji Hamburg-Ameryka. 

ku swobodnego istnienia republiki dzony w słowniku jest wynikiem dłu- -----.9;;;:;;::==::::=======;;;;;;:;;ą----­
czechosłowackiej, wyniósł czeski gotrwałych i m?z~lnyćb prac poważ­
import olejów mineralnych okrągło ne~o gro~a specJahstów, któ~emu pr.zy 
460.000 ton z czego prawie połowa św1ecała !dea uporz~dkowama ~olsk1e-

. · · '2 ' go słowmctwa hutmczego, zan1eczysz-
nuanowicie 24.00.0 ton przypadało , czonego błędami i wyrazami, zapoży-
na ropę surową i na I;>Ółproduktr, czonemi od sąsiadów. 
przeznaczone ~o . dalszeJ przeróbki i I Przy uchwalaniu mian polskich przy 
benzyny dowie~ono ~ ~937 r. jęto zasadę nie zrywania ze starą ter-
167.~99 t. (częsć tej 1lośc1 miała młnologją hutniczą (sło~nik II. Labęc­
przeJSC w Czechach proces uszla- kiego) oraz termlnologJą spotykaną w 
chetniający), - nafty 45.000 t., literaturze. Również nle lekceważono 
olejów smarowych 23.000 t. Pro- tej termlnologjl, Jaka się otarła w hu· 
dukcja rodzima ropy surowej utrzy- ' tach polskich, a która nie wnosiła ob­
mała się w 1937 r. na poziomie cych pierwiastków językowych. 
prawie identycznym. . z wynika.mi ' Dzięki temu znajdujemy w słowniku 
kilku ostatnich lat (18.000 t.); obok wyra~ów zap?mnianych. już nie­
przemysł rolny wytworzył okrągło mal zupełme, ~ówmeż neolog1~my •. do· 

, brane celowo 1 bez kaleczema OJczy. 
5?..000 ton alkoholu na cele produk- . stej mowy. z nieklóremi wyrazami 
CJl paliw samochodowyc~. j słownika trudno może będzie w pierw· 
Lączną konsumcję oleJÓW mine- szej chwili pogodzić się tym, którzy 

ralnych na obszarze dawnej Cze- 1 przyzwyczajeni do nazw gwarowyrJ1, 

łASJOSOWANll: 

G!YPA. PRZEZl&BIENIE 
luLE &ŁDWV. ZEBOWit.p. 
~ oryg1no1n,cb promo- „ m. laba. .KOGUTEK „ 

GĄSECKIEGO 
S&owcmiu higieoicmrm w TORE.BKA-eił --- - .,,. 
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Na wczorajszem zebraniu giełdy I SENSACYJNE ECHA cyjne. Prezydent republiki czechosło ganizacji górniiczo • hutniczej, za-
plen~ężnej w Warszawie tendencja dla i WYDANIA ZŁOTA NIEMCOM wackiej również nie podał się do leżność niemieckiego hutnictwa od 
dewiz była utrzymana przy obrotach i „I.K.C." przynosi ciekawe szcze- dymisji 15 marca I podpisał umowę polskiego węgla: 
małych. Notowano: Amsterdam 285, góły dys'kusji w Izbfo Lordów i w z Niemcami. Czy można z tego wno- Brak węgla w Niemczech nie jest 
Bruksela 90,50, Kopenhaga 111,25, . . . Iski . k sić, że okupacja Czech i Moraw na- tą tylk ....... kl k JUll' kto Londyn 24 11 N. Jork kabel 5 32 Pa fachoWeJ prasie angie eJ, u a- stąpiła na zaproszenie państwa cz&- zresz 0 ZJa..,.s em 00 

-
ryż 14.11, ' S~tokholm 128,45, Z~ch zujące kulisy wyda_nia . z.lota cze- skiego 'l ralnem. Niemieckie zapasy węglowe, 
120.05, orjentacja na N. Jork 5.31,75. , ski.ego Rzeszy Niem1eckteJ: Poglądy lorda Wardlngtona, powla- szczególnie jednak zapasy na Sląsku, 
Bank Polski płacll za dolary amery- ' W Izbie Lordów sir Strabolgi w da wspomniany dziennik, na wartość objętym granicami Rzeszy, są. z każ 
kańskle 5.30,50, kanadyjskie 5,29, tych dniach odsłonił niezbyt piękne zleceń, wydanych pod przymusem, nie dym rokiem eksploatacji mniejsze. 
floreny holenderskie 284, franki fran- kulisy wydania Niemcom złota cze- są podzielane przez znaczną część Opracowana przed kilku tygodnia.ml 
cu.skie 14.05, szwaJ'carskie 119,155, chosłowackiego przez Bank Rozra- banków londyńskich. Wiadomo, że ntc przez Gliwicki Górniczo • Hutniczy d l w ka Związek Przemysłowy mapa pokła-funty angielskie 24,82, belgi belgij- chunków Międzynaro owyc 1. s - mal wszystkie banki odmówiły wy- dów węglowych, :majdujących się w 
skie 90,25, guldeny gdaflskie 99.75, zał on, że dwaj przedstawiciele Bank dania Niemcom depozyt.ów austrjac-
korony duńskie 110,85, norweskie of England w zarządzie Bank~ Roz- kich. Podobno same władze niemiec- Niemczech 1 w Polsce, nie ukrywa by 
124,65, szwedzkie 127,95, liry włoskie 1 rachunków, Montagu Norm.an 1. Otto kie były mocno zdziwione, że zarząd na,jmniej całkowitej zależnoścl nle-lida miecklego przemysłu od polskiego 17,80, marki fińskie 10,75, marki nie- I Niemeyer, głosowall so rme z Banku RozrachWlków tak prędko kopalnictwa węglowego. Mapa Huet-
mieckie srebrne 83. j Niemcami l prezesem dr. Beyenem wydal im złoto. tenmann'a jest niemieckim ~ykiem 

PAPIERY PROCENTOWE I za wy~aniem złota. przechv . Fr~cu-
0 

ZBYT WYROBÓW rozpaczy, pokrytym oczywiście zblo-
Na rynku papierów procentowych zo~; ze Niem~y zobowtązah się ~ rem argumentów polityczno - imper-

tendencja była utrzymana przy w~k razie .otrzymama tego złota p_okryc RZEMIESLNICZYCH jalistycznycll dla za.dokumentowania, 
szych obrotach 4 i pół proc. wewnętrz zamrozone w Niemczech naleznoścl O niedostatecznej organizacji że „wersalski podział gra.nic" był ule-
ną.. Notowano: 3 proc. inwestycyjna I koncernu angielsko - holendel'sko-nie- .zbytu wyrobów rzemieślniczych pi- sprawiedliwy. Trzeba przyznać m~ 
I em. 75, II em. 74, 4 proc. dolara- mieckiego 1!nllever; że prezes Banku sze „Mały Dziennik"; ple Huettenmanna i obszernym glos­
wa 39 4 i pół proc wewnętrzna I Rozra.c.hunkow, Holender, dr. Beyen, Kola rzemieślnicze wskazują na som do niej, że nie mija się z praw-
60.50 .:_ 61, 4 proc. ko~olidacyjna 61, I wstąpić ma do zarząd~, Unlle"..er itd. dotkliwą. bolączkę rzemiosła, polega- dą, kiedy dowodzi, że koks Sląska 
:l.robne odcinki 60.50, 5 proc. kon- · „The Financial News. ataku.ie z te jącą na braku należytej organiza- niemieckiego bez domieszek lmporto­
wersyjna 65, 5 i pół proc. L. Z. Prze- ~o powodu rząd bryłyJSki 1 kryty~u- cjl zbytu wyrobów rzemieślniczych wanych nie nadaje się dla pleców hut­
mysłu Polskiego em. B.F. 81, 4 i pół J~ lorda Templemore~ ~tóry w 11?1e- poza rynek lokalny. Dotychczas bo· niczych I że w ogólności wydobycie 
proc. ziemskie 57 - 56.50, 5 proc. mu rządu dawa~ wyJasnienla. Dzien- wiem rzemieślnicy w większości wy- węgla na Slą.sku niemieckim nie mo­
Warszawy z 1933 r. 63.50 - 63 - i nik stwierdza, ze na.czelny dyrektor padków mają ograniczony zasięg n~ że stanowić dostatecznej podstawy 
63.75, odc. po 1000 zł. 64.75, 5 proc. ' Banku Rozrachum::ów'. Francuz i ln- bywców swych towarów. Tymczasem dla ulokowanego tam ciężkiego prze­
Lodzi z 1933 r. drobne odc. 59, 5 pr.

1 

ni Francuzi, zasiadający w zarzą-
1
nodukcja rzemieślnicza mogłaby z mysłu hutniczego l przetwórczego. 

Lublina z 1933 r. 57, 5 proc. Piotrko- dzie, zaprotestowali natychmiast, g~y powodzeniem osiągnąć większe możll- Ale dla. nas stąd, a więc właśnie z 
wa z 1933 r. 54.50. I Niemcy zażądali wydania wspomma- wości nietylko na rynku wewnętrz- mapy Huettenmann'a I skompllkowa-

AKCJE : nego złota, na zasadzie zlec~nia nym, ale również I zagranicznym, 

1 

nych wniosków polityczno - gospo-
N a rynku akcyjnym tendencja by- i B_anku Narodo~ego w Pradze. Dzien- gdyby należycie była zorganizowana darczych na jej tle wysnutych, pow­

la utrzymana, mocna tylko dla Nor- nik zaznacza, ze złoto to wydawane akcja zbytu. · staje tylko wniosek, że Istnieje nie· 
blina ; obroty zwiększone akcjami było stopnlo~o. 

7 Kto jednak ma się tern zająć? Czy wątpliwa i niezaprzeczalna. gospodar· 
Banlrn Polskiego. Notowano: Bank W dyskuSJI lord "ardington, pre- poszczególne organizacje rzemieślnl- 1 cza zależność Niemiec od gospodar­
Polski 107, Węgiel 31,75 - 32, Ll..\po- ~es Lloyds Banku, ~yrazlł poglą~, cze, czy też samorząd rzemieślniczy? ! stwa polskiego, i że zależność ta prze 
py 78 - 77.50, Norblin 92. ze Ban!c Rozrachunk~w musiał Wl'- Najlepiej jednak byłoby, gdyby tern jawla się najbardziej jaskrawie na, oo-

l'OZAGU<~LDOWE pełnić zlecenie dyrekcji Banku Naro- zagadnieniem zainteresowała się lnl- clnku węglowym. 
KURSY \VlECZORO dowego w Pradze, dotyczące złota, 

Inwestycyjna 1 em. 75• skoro . dyrekcja zamiast podać się do c,jatywa prywatna. I WJllProwadza wniosek, te fakt 
Inwestycyjna Il em. 7ł. dym~JI, zl?cenla !a~~go. udzieliła.. NIEMCY ZALEŻNE ten 
Konwersyjna 65. Widoc~me wyJasrueru.e to me OD POLSKIEGO WĘGLA na.rzuca polskiej polityce węglo-
Konsollda.cyjna 60.50. bardzo Jest przekonywuJące, bo \Ve' 'rnnleczność wyciągnięcia wszyst-
Dolarówka 39, dziennik londyński odpowiada, że „Gazeta Polska" wykazuje na k!l'f 1osków i przystosowania sle 
W~ jJOA 'Jf Niemczech lllł oboą koncentra- podstawie danych niemieckiej or- I il al ~lnej sytuacji. 

poprzeć wysuwany ostatnio postu­
lat powiąr.i:al!ia. CWałalności ekspor­
t.owej z rozszerzeniem produkcji na 
cele rynku wewnętrznego. 

Wyrazem koncepcji stosowania 
t. zw. prefencyj importowych przy 
sprowadzaniu surowców z zagra­
nicy przez firmy, trudniące się rów­
nież eksportem jest złożony czyn­
nikom rządowym umotywowany 
wniosek, zawierający projekt od­
powiedniej instrukcji, zmierzają­
cej do wprowa.chenla. w życie zasa­
dy preferowania. firm eksportowych 
w za.kresie importu surowców włó­
kienniczych, przeznaczonych do 
produkcji dla rynku wewnętrznego. 

Nowe do wf erce nie nafty 
W dn. 17 b. m. na południowo­

wschód od Tarnowa, na linji naf­
towej Gromnik - Turza w Rzepie.n 
niku Strzyżewskim w wierconym na 
głębokości 27 4 mitr. szybie, trysnę­
ła ropa o zawartości 70 proc. ben­
zyiny. 

Tak dużej zawartości benzyny, 
według opinji fachowców, w pol­
skiem kopalnictwie naftowe.zn jesz­
cze nie było. 

Przed rokowaniami 
z Danją 

W związku z przewidywanelil roz 
poczęciem rokowań handlowych z 
Danją o nowy układ kontyngento· 
wy na bież. rok gospodarczy, sa­
morząd rolniczy opracował postu­
laty rolnictwa do tych rokowań. 
Możliwości wzmożenia eksportu na 
rynek duński zarysowują się w za­
kresie żyta, koniczyny i drewna, 
niektórych pastewnych oraz obrę­
czy wiklinowych. 

Eksport polskich koni 
pełnei krwi na totwę 
Delegacja łotett'skiego Minister­

stwa Rolnictwa, przy udziale przed­
stawiciela Łotewskiego Minister­
stwa Spraw Wojskowych nabyła 
od hodowców 'koni w Polsce sześć 
ogierów pełnej krwi angielskiej, 
które służyć mają do produkcji ko­
nia półkrwi na Łotwie. 

Ogiery załadowane zostały na 
Służewcu w dniu 17 b. m. do Ry­
gi. 

Miejmy nadzieję, .że miły kon­
takt nawiązany z reprezentantami 
hodowli łotewskiej, będzie się stale 
zacieśniał. 

Pożegnłllie Litwinów 
na Dworcu Głównym 
Dn. 20 b. m. o godz. 0.16 odje· 

chała do Kowna, bawiąca od dwóch 
tygodni w Polsce wycieczka dzien­
nikarzy litewskich. Opuszczających 
Polskę kolegów litewskich żegnali 
na dworcu przedstawiciel M. S. Z. 
radca Miłaszewski, oraz liczni re­
prezentanci po;lskiego świata dzien­
nikarskiego z prezesem Zw. Dzien· 
nilkarzy R. P. Scieżyńskim i dyrek· 
torem A.T.E. Kępliczem na czele. 

Przed ruszeniem pociągu, człon· 
kowie wycieczki wraz z jej kierow· 
nikiem red. Delininkaitisem wznie· 
śli chóralny okrzyk na cześć kole· 
gów polskich, z którymi nawiązali 
w ciągu swego czternastodniowego 
pobytu bliskie i serdeczne kontak· 
ty . • 

W drodze powrotnej do Litwy 
zatrzymali się na jeden dzień \1ł 
Wilnie przedstawiciele litewskicl7 
władz administracyjnych, samorzą· 
dowych oraz wydziału prawa uni• 
wersytetu Witolda Wielikiego w Ko..., 
nie, którzy bawili w Polsce na za 
proszenie Instytutu Prawno - Ad 
ministracyjnego. 

Goście litewscy zwiedzhli miast(;\ 
zabytki orai okolicę Wilua. 

• 
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kil„. nigdybym tego nie· myśla­
ła!.„ podczas gdy Jolanta znie­
cierpliwiona, zapytywała: gdzie 
Krym, gdzie Rzym. gdzie :Wie­
deń a gdzie Sląsk . - i co to Je· 
dno ma do drugiego? ... W umy­
śle jednak Kaifoszki wszystko 
się to splątało, była to jakby 
kwestja autorytetu słowa pisane­
go i obietnicy którą im dano. 
Wreszcie, strzępnąwszy palcami 

ŚWIĘTA. RZEKA. 
POWIEŚĆ 

..._ 'On jest w Wiedniu - od- wolą, wszystko jedno co za czło-
powiedziała krótko Jolanta. wiek ją znosi, ucisk jest uci-

Oto wyznanie, masz czegoś skiem. Jeśli się pisze dziś jedno 
chciała!... Kaifoszka wpadła w a jutro drugie - to niczemu nie 
gniew, lecz zanim zdołała ten można wierzyć, nie? ... A wszak 
gniew wyrazić, opadły ją oba- ów redaktor powstawał przeciw­
wy. Toć ona go straci, nieszczę- ko niewoli i uciskowi i obieco­
sna, toć tam ludzie giną, jakby wał im, ślązakom kres tego gnę­
się ziemia pod niemi rozstąpiła!... hienia! Byłobyżto nieważne?.„ 
Straci Szejdę l straci tego dru- - Posłuchaj mnie, Jolanto -
giego i pozostanie sama po ko- rzekła rozgorączkowana - po· 
niec swego żywota, opuszczona i słuchaj mnie, toc myśmy uszli ze 
wytykana przez ludzi. Czyżby Starej Kolonji przez czyste oszu­
nie wiedziała co się stało z Ery- stwo!. .. Tak, ano, tak jest, oszu­
kiem Szulcem?„. kiwała męża i dzieci te wynosi 

Jolanta potrząsnęła głową: - się zgodnie i chętnie aby unik­
Nie, z tej strony nic mu nie gro- nąć Vyviala, lecz sama ani chwi· 
zi, on jest „za nimi". Ji w to nie wierzyła it jestto dla 

- Za Niemcami, myślisz? ... - nich prawdziwy i rzetelny ratu­
spytała z niepokojem Kaifos.zka nek!. .. Wierzyła, że przyjdzie ja­
-· co ty pleciesz, Jolanto?... kiś koniec ich niewoli, inny i 

Sama czytała przecież jak pow ostateczny. Ustąpiła tylko krzy­
stawał przeciwko ich niewoli, nę Kaifoszowi, nie myśląc aby to 
jak wyrzucał Czychom ich ucisk. tak miało zostać nazawszel. .. A 
Miałżeby teraz pisać co innego? ... , teraz widzi te to wszystko na 
Twarz jej zdradziła wielkie roz- nic, głupie gadanie, ta sama nie­
ozarowanie i w niepokoju i roz- wola idzie za nimi trop w trop, 
terce coraz to poprawiała chust- dopada ich w górach. Czysi byli 
kę na głowie splątując i rozplą- tam i są tu, a za nimi następu­
tując węzeł. Nie obchodzili ją ją tuż Niemcy!„. Jeżeli się pisze 
lak dalece Austrjacy, nie o ich dziś jedno, a nazajutrz drugie .... 
los w tej chwili stała, lecz o - Nie wierz, Zuzanno gaze­
swój własny. Niewola jest nie- tom - pouczyła ją Jolanta, A 

• • 

jakąś niewidoczną rzecz z fartu­
cha, splotła ręce na brzuchu 

więc czemu ma się wierzyć, gdy godnym gestem, uspokojona na­
człowiek siedzi i robi swoje i ży. gie. Muszą sobie sami radę da­
je nadzieją lepszego dnia? ... Oni, wać, taki. .. Położenie narodu wy­
głupi ludzie nie mieszają się do dało jej si~ P?łożeniem w jak!em 
wielkich spraw, ponieważ ufają znalazł~ s~ę Jej własna rod~1?a; 
iż inni, światlejsi robią to za ·oglą?-~h su: n~ pomoc: ła~1h 1 
nich rzetelnie, a tysiące ludzi czy p~os1h aż wkoncu sami dah so­
ta drukowane słowo i oczekuje b1e radę. 
prawdy. Na cóż więc to bałamuc - No, p6dimy, p6dimyt. .• 
two? Wszak człowiek biedny nie Myśl o przeprowadzce, obie. 
może budować swego losu na dzie, porozstawianych sprzętach 
bałamuctwie, to dobre dla boga- poderwała ją na nogi. Czysta głu 
czyi.„ Oni, Kaifosze zapłacili za pota trawić czas na roztrząsa­
swą wiarę zarobkiem Kaifosza niach, gdy tyle ją czeka roboty. 
i gorszą jeszcze rzeczą, gdyż spo- Ale Jolanta straciła nagle cały 
niewierano ich do cna!... Kaifosz zapał do tych rzeczy a zresztą u­
rozpił się, Anyszkę opisywano po mówiła się na popołudnie z Peł­
gazetach, natrząsano się nad ni- ką. Z Pełką? I... Zuzanna znów 
mi i rozdzierano na dwie strony, się rozgniewała, mówiąc: co ty 
krzycząc: - to nasz, tak jakby masz do Pełki? ... - Nie, mój 
oni, Kaifosze byli bydlątkami i skarbie! ... 
czyjąś własnością. Jednakże oni Znów ją poprostu nosiło, ta.k 
od początku wied_zieli za kim się jakgdyby miała w świecie dufo 
m:ają opowiedzieć, gdyby ich tył- do roboty, i wszędzie musiała 
ko nie uciskano i nie szczuto i wtrącić swoje trzy grosze. Roz­
nie grofono wytrwaliby w stały się idąc w górę i w dół, do 
swem postanowieniu. To jeno ba domu i do autobusu, ku swemu 
łamuctwo i kręcenie, gdy czło- przeznaczeniu i celom. Góry o­
wiek nie słucha sam siebie i swe ciekały wiosenną wodą. Slizgając 
go 'sumienia. się i potykając na kamienistej 

I potrząsała ramionami nad drodze, Kaifoszka szła ku czar­
Czolhańskim, rozjątrzona do głę- nej rozłożystej chacie, z zgrabną 
bł mówiąc: patrzajcie, to cm ta- galeryjką ganku na przodzie i 

Praeownley P.K.O. 
goszcza dzieci z Buszcza 

<Podole) 
Pracownicy PKO w ramach awej 

akcji apołecmej na terenie gminy 
zbiorowej Buszcze (pow. brze4ń­
sk1) sprowadzili do Warszawy dzia­
~ polsq 1 kilkunastu szkół tej 
gminy. Dzieci zwiedziły Warszawę 
i odwiedziły P .K.O„ gdzie poezcze­
g61ne biura, s których ka.Me opie­
kuje sio jedną ze szkół, .serdecznie 
je przyjęły. Dziatwa z Podola od­
jeżdża dziś na zorganizowane dla 
nich przez pracowników PKO kolo­
nje letnie. gdzie spędzi cały mie­
siąc razem z dzfe6ni wa.rsza.wslde­
mi. 

Ciekawostki ze ~wiata 
,,PRO 1US'ITl1A" 

W FUadelfji powstał p. n • .,Pro Iu­
stłtia" związek adwokatów, którego 
członkowie 1obowłązali słę nłe wystę­
powa~ w ładnych sprawach o podkła­
dzie nieetycznym. 
Równocześnie zwhp:ek przeprowadza 

nawet samorzutnie procesy w tych wy­
padkach, gdzie uchodzi wyrdne na­
ruszenie podstawowych praw jednostki, 
czy związku ze strony organów admini 
stracyjnych oraz w tych wszystkich 
sprawach, w których strony zaintere­
sowane jakkolwiek pokrzywdzone nie 
wszczynały • regnły procesów dla bra· 
ku środków na prowadzenie aprawy. 

Nowa organizacja, se względu Dll jej 
wysokie założenie etyczne, znalazła w 
kołach amerykańskich du:!e uznanie. 

KAPELUSZ DLA 10 GmLSOW 
Ameryka6ska reklama posługuje się 

nieraz najmniej oczeklwanemi sposo­
bami, by zwróci6 uwagę widza na re· 
klamowany przez siebie artykuł. 

Jedna z kalifornijskich wytwóml kt 
peluszy zrobiła 1 filcu kapelusz o ol­
brzymich rozmiarach, pod którym po­
mieścić się mogło 10 girlsów. 

W tych dniach głrlay ubrane w 
barwne kostjumy pla:towe przedefilo­
wały ulicami Los Angeles, niosqe ol­
brzymi kapeluss. Dotychczas nie wia­
domo, jaki jest wynik, tej pomysłowej 
reklamy, na którą zainteresowana fir· 
ma wydala 20 tys. dolarów • 

NAJDROUzy FORTEPIAN N~ 
SWIECIE 

Znajduje się on w Jednym • salonów 
recepcyjnych w Białym Domu. Forte­
pian ten pokryty jest zlotem ł ozdo­
biony herbem Stanów Zjednoczonych. 1 

Posiada on niezwykle ceysty diwłęk 
przewyższający instrumenty nawet naj 
bardziej znanych firm łwiatowych. Zło 
ty fortepian w Białym Domu jeał naj· \ 
droiszym Instrumentem Jaki znajduje ' 
się w posiadaniu domów panuJ'lCJCh i ' 
głów koronowanych łwiata. 

Do konserwacji fortepianu powołany 
jest jeden ' najwybitniejszych muzy­
ków ameryka6sk.łcb, który ira swe , 
funkcje pobie~ pensję IO.OOO dolarów 1 
rocznie. 

wysokq podm.urówkq z głazów 
skalnych. Z komina już dymiło. 
I, aczkolwiek nie była to willa 
pod miastem. w sercu jej tatgłt'l 
si~ nagle tywe zainteresowanie. 

XIX. 

Dwie 'donajęte niewiasty pra­
cowały w ogrodzie a gospodyni 
w milczeniu śledziła ich robotę. 
O ile tylko mogła, obywała siq 
pomocą na dniówkę, tej zaś wio­
sny musiała donająć na dłuższy 
czas parobka, któt bowiem za­
jąłby się koniem l nawożeniem 
gruntu?„. Skoro tylko postano­
wiła wyprawić syna z domu. li­
czyła na większe wydatki. mruk­
liwy bowiem Waszek potrafił 
pracować za troje. 

Ogród okrył slq cały Cłrobną 
zielenią, wszystko wschodzilo ku 
jej całkowitemu zadowoleniu, a 
inspekty odrzucały już dochód. 
Jakiś pociąg nadbiegł od strony 
Pragi. czuła ruch ziemi pod swe­
mł stopami i odwróciła się po­
woli aby spojrzeć w stronę kolei, 
skąd wyłaniał się ciemny wą:t 
wagonów. Karlove Vary ... no. ja, 
tego sezonu nie będą mieli z go­
ści pociechy. ludzie się boją roz­
ruchów, chorzy pragną spokoju. 

Pociąg przeszedł z hukiem, a 
gdy dym opadł ujrzała Joszkę, 
zdążającą dró!ką obok toru. Pa­
ni Matjasova wyprostowała się, 
gotując się do spełnienia ciężkiego 
zadania. Ma to zrobić zręcznie, 
aby dziewczyna nie poznała się 
na jej podstępie!... Pótnym wie­
czorem dowiedziała siq it Laba 
wylała, zatapiając okolice i 
wdzierając się do domów. 

d. e. a . 
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Ma.rji Magdaleny 
Wsch. sł. 3.42. z. 19.44:. 

POGODA NA DZia 
Pogoda l!lłoneczna, z przejściowym 

wzroatem zachmurzenia typu kłę­
biastego w ciągu dnia. Skłonność do 
burL i przelotnych opadów. Tempe­
ratura ok. 28 st. Słabe wiatry miej-
9Cowe. 

w teatrach 
T~tr NarodoW7: „AwieŁl'„ Pr"• 
Teatr Pelskl: „Koletank1 • 
Teatr Maly1 Nieczynny. 
T.eatr .Nowy: Nieczynny. 

1 
„ 

Teatr Letni: „Zgorszenie pub.!c:me . 
Teatr Ateneum: „SZC'teśllwe tdndl Cb" 
Instytut Bedoty: „Raneczka „ u • 
Teatr ,,8.16'"• „Baron Klmmel • 
Teatr ·All :Baba (Karowa 18): „Orzeł 

f1EY Reszka„.''. Pocz. 7.30 l 10 wiecz. 
Sllopka Polityema w kawtanU Pluty· 

~ów (IPS), pocz. o 7.80 I 9.80 wlec&. 

INFORMACJE O FILMAOH 

OOZWOLONYCJB DLA l\IŁODZIEH 

TELEFON 7-ll·ZI. 

W kinach 
Adria: „Dziś wieczór u Ritza". 
Atłantle1 Wte1kl w1SIC"', 
B:iltyk: „Trzej kadeci". „ 
Casino: „Meksykańskie nooe • 
C_apito~.: „ósma tona Sinobrodego" 

;,NlcpofJ • „ 
Co lossenm: „ TaJemntca nocnego lokalu • 
C1ary: „Burłak a nad Wołgi" l "Lot 

atraceńców'". 
Eden: „Zdobywcy Maroka". 
l!:Ute: „zaczeło ale w paclągu" 1 „Fran· 

' I 

Przedsiębiorst\vo budowlane Romuald 
Wl•rs•„ckl 

WARSZAWA, Zł.OTA 41-19, tel. 6-92-9a 
Wykonuje budowę domów, willi z własnych i powierzonych materjałów. 

Kapitalne remonty. - Budowa. nowoczesnych schronów. 
Plany, kosztorysy, porady bezpłatnie. 823 

Losomante kslqżeczek premJ-owan9ch · P. K. o. 
•erll 111 

Dnia 20 lipca 1939 r. odbyło się \V Po raz drug! padły premje na na-
PKO jedenaste publiczne premjowanie stępują.ce książeczki: 
książeczek osz.czędnośclowych premjo Zł. 250 na nr.nr.: 300215 832235 
W8Jlych serjl IV-ej. 344824 373085 386242 394214. 

W premjowaniu brały udział ksf.ą.· Zł. 100 na nr.nr.: 308005 
żeczki, na które wndesiono wszystkie 334988 342950 343719 358138 
wkładki za ubiegły kwartał w termi­

309860 
879778. 

nie do dnia 2 lipca 1939 roku. 
Premje po zł. 1.000 padły na nr.nr.: 

306654 311634 328231 377018. 
Premje po zł. 500 padły na nr.nr.: 

305919 310629 311214 312209 321968 
326289 327728 329181 332867 341572 
359748 363762 368629 373126 377003 
381555 393866 398760 399037. 

Premje po zł. 250 padły na nr.nr.: 
00215 301813 303434 303603 305124 
307359 308638 311810 312304 312921 
313058 316111 318969 321298 322967 

Ogółem padło premij 263 na łącz­
ną kwotę zł. 45.900. O wylosowanych 
premjach właściciele ksią.żeczek są 
powiadomieni listownie. 
Książeczki serji IV-ej, na które pa­

dły premje w poprzednich premjowa­
niach, dotychczas nie podjęte: 

Zł. 250 - nr.nr.: 304832 321641. 
Zł. 100 - nr.nr.: 312732 313326 

316314 320838 326713 334666 334869 
340210 354352 370932 379026 884511. 

323281 325326 328211 332235 332275 Należy zaznaczyć, te zasadą wkła-
333318 333427 334776 836907 337711 dów oszczędnościowych premjowanych 
338464 339&24 344344 344824 347080 serji IV-ej jest stały wzrost liczby 
351141 351947 353367 357039 361430 j premij w miarę wzrastania wkładów 
361911 363229 364707 365504 366936 na książeczce, przyczem po otrzy-
367783 368040 373085 374984 376629 maniu premij książeczki nie tracą. 
381739 381783 382889 383733 383975 swej ważności, lecz nadal biorą udział 
385416 386242 394214 398718 399211. w następnych premjowaniach pod wa 

Pozatem padło 184 premje po zło- runkiem regularnego opłacania dal-
tych 100. szych wkładek. 

Rad jo cja czuwa". 
Era: „Statek nlewol.Jllków". SOBOTA, 22 lipca. NIEDZIELA, 23 llpca. 
Europa: „Przyjaciel Maharad!a". WARSZAWA I (Raszyn). 1 
J<'a. D Klldare•• ·w ARSZA W A I (Raszyn). F11Y::;monj:·1 „Rozwód lady X". 6.SO „Kiedy ranne wstają zorze". 6.35 
Holios: ,,Wrzos" 1 ,,2 dni w raju••. Gimnastyka. 6.50 Muzyka z płyt, 7.00 7.00 Sygnał cza.su. 7.05 Audycja dla •• Dziennik poranny. 7.15 Muzyka z płyt. wsi. 8.00 Dziennik poranny. 8.15 Koncert 
Bollywood: „Dama 11 portretu • 7.45 Koncert z Katowic. 8.15 z mikrofo- ork. dętej Marynarki Wojennej. 9.00 Na-
lm(>llJiah „Expre58 Pa.rył-Tulon". nem przez Polskę: („Pogoda w Orłowie") bożeństwo z kośoloła O.O. Franciszka-
lla1:a: „Wierna Rzeka". (z Torunia). 11.57 Sygnał czasu. 12.03 Au nów w Warszawie. Po nabożeństwie mu-
Kometa: „Zakochana Pani". _.._. dycja połudnlowa.14.45 Teatr Wyobraźni zyka z płyt. 11.57 Sygnał czasu. 12.03 
Lot: „W ogniu poclakOw"' l •• Prawwu· dla dzieci. 15.15 Koncert ·popularny. 16.45 Poranek muzyczny. 13.00 Wyjątki z Pism 

'WY Przyjaciel". w· d ~ I d 16 oo D · lk .Józefa Piłsudskie!!o. 13.05 Przeglad czaso Ulejskle: „Student 8 oxtordu'". 1a omo~c gospo arcze. . z1enn _ „ 
lllaJei.tie: „Pościg za kawalerem'". popołudniowy. 16.10 Pogadanka aktualna. pism. 13.15 Muzyka obiadowa. 14.45 „Czy-
Mcwa: ,,Grzech młodości" l ,1!3rzdąc'" 16.20 „Miguel Fleta" - reporta:!ó muzy- tamy Mickiewicza", 15.00 Audycja dla wsi. 
Napoleon: ,,Niebezpieczna mlłoBC". czny z płyt w opracowaniu Celiny Nahllk 16.30 Hiszpańska muzyka fortepianowa w 
N T b 1 W. 1 I b„ krat" I (ze Lwowa) . .l6.45 Kronll<a wydarzeń w wykonaniu Edmunda Roeslera Cz Toru-
• owa om 0 a: " ięz en e „z technice. 11.05 Muzyka do tańca. 18.00 nia). 16.65 Meksykańskie pieśni ludowe. 

„Radość tycia"· T • Mało znane utwory (z Poznania). 10.00 17.15 Feljeton podró:!:niczy. 17.30 „Polskie 
Olza: „Kobieta nad przepaści"" ·· a Audycja ze Lwowa. 19.32 Audycja dla Radjo w gościnie u Pomorzall", 19.00 

ltle Sił dziewczęta••• p 1 kó · 20 oo A d · Powszechny Teatr Wyobraźni. 19.30 Pły-Palladlnm: ,,Zeznante Szpiega••. o a· w zagramcfl, . u yc3a mu-
p • 1 NI uf zyczna. 20.25 Audycja dla wsi. 20.40 Au- ty. 20.10 Audycje Informacyjne. 21.15 Mu 

an: „Złotowłosa · " 8 a) "'~ dycje Informacyjne. 21.00 „Miłostki ulań- eyka do tańca. 23.00 Ostatnie wiadomo-
czyźnle'". • skfe" - romantyczny wodewil. 22.00 „La- ści dziennika will<'zornego, Komunikat 
w!'e~ir;:.?.; „Modelka" l .,SzezeSU to w Polsce". 22.40 Muzyka do tańca. meteorologiczny. 23.05 Wiadomości w ję-

Rialto: •. Hotel na Rlvlerze' 23.00 Ostatnie wiad. dziennika wieczorne- zyku niemieckim i angielskim. 
chód„ go. 23.05 Wiadomości w języku nlemlec• 

Rex: „Dziki Za • kim 1 angielskim. 23.20 Muzyka do t.&4-Romas „Katanynllll'-. ca 
Sfl.nb: „Mały dtentelmen". · 
So~ół: „Klub kobiet" 1 „Wioeua w -----------------.. 

Paeytu". 
StyloWJ'I „Trudno adobyć &one". 
Swiatotrid: „Bohater Legjl Cudzoztem• 

rldej". 
Awtt: „Aluby uła.Askte'"• 
Uciecha: „Miasto chłopców"". 
Victoria: „ WłOCzegt". 
Panorama <NoW7 AWiat l'I> WJ'8wleUa 

adjęcla A.ll'lem I nocy woJenneJ I lwlćllo­
wej francuskiej w Allrterze. Panorama 
czynna codziennie o4 1l'.I do ll2. 

SOBOTA, 23 lipca. 
16.20 „Miguel .Fleta" - reportu 

muzyczny. 
19.00 „Przez siedem mórz do sle· 

dmiu wzgórz" - aud. ze Lwowa. 
za.oo Muzyka ludowa opowiada". 
21.00 „Miłostki ułańskie" - wodewil. 
22.00 „Lato w Polsce" - koncert. 

WARSZAWA li (Mokotów) 
19.00 Muzyka lekka. 13.15 Koncert roz-

NIEDZIELA, 23 lipca 
fi.OO Nabo~ństwo z kościoła O.O. 
Franclszkallów w Warszawie. 

13.00 Wyjątki z Pism .Józefa Pił­
sudskiego. 

14.45 „Czytamy Mickiewicza". 
17.30 „Polskie Radjo w gościnie u 

Pomorzan". 
19.00 Powszechny Teatr Wyobraźni: 

„Gospoda pod ukoronowanym ku­
motrem". 

21.15 Muzyka do tańca z Katowic. 

„OD KOLEBKI - DO GROBU" rywkowy-, 14.00 Parę Informacyj. 14.15 Alu WARSZAWA n (Mokotów) 
zyka francuska (płyty). 15.00 Koncert so-

W niedziele dnia 23 b. m. o godz. 7-ej listów. 15.30 Muzyka obiadowa. 16.30 Kon 14.00 Parę informacyj. 14.15 Płyty. 15.00 
Yiecz. na dzledziflcu - ogródku kościoła cert popularny. 17.05 ~ycle kulturalne sto-, Koncert solistów. 15.40 Płyty. 16.00 Kon-
tlw. Krzyta (Krak. Przedm. Nr. 1) od- I' 1715 M ka k 1 21 05 F d \,ędz!e się Pi!łtY z rzędu pokaz sztuki 1cy. · uzy amera na. . ry e cert rozrywkow-y. 21.05 Recital skrzypco-
::a.Iderona ,,Od kolebki _ do grobu" w ryk Chopin (płyty). 21.35 Symfonja Bee- wy Graźyny Bacew1czówny. 21.35 Sym· 

thovena (pl~·ty). 22.15 Giacomo Puccini: fonje Beethovena. 22.05 Płyty. 23.00 Mu-
przekładzie Edwarda Boye l w wykonaniu „Cyganerja" - opera w 4 aktach. zyka do tańca. 
tespołu Teatru Misterium. 

Akcln radjolonlczna 
wśród robotników 

Znane są już w całej Polsce wozy 
pi:opagandowe Polskiego Radja, któ­
re objeżdżają wsie i miasteczka całej 
Rzeczypospolitej, prowadząc intens:rw- j 
ną akcję propagandową. 

W okresie letnim, gdy ludność wiej­
ska zajęta jest przy żniwach, akcja ra­
djofonizacji wsi została chwilowo za­
wieszona. Z całą energją natomiast 
przystąpiono do propagandy radjofoni­
z:acji na terenie ośrodków robotniczych'. 

W najbliższych dniach wozy propa­
gandowe Polskiego Badja udają się na 
teren C. O. P.-u oraz na teren woje­
wództwa łódzkiego. Akcja radjofoniza­
cji terenu robotniczego prowadzona hę 
dzie m. in. również zapomocą kursów 
radjowych. Instruktorzy radjowi Spo­
łeczneoo Komitetu Radjofonizacji Kra­
ju pr:eprowadzą mianowicie w ośrod­
kach fabrycznych kursy budowy detek 
torów. Każdy robolnik biorący udział 
w kursie zbuduje sobie sam aparat de­
tektorowy I otrzyma go na .własnogć. 

„Miłostki ułańskie" 
Romantyczny wodewil 

przez radjo 
Wodewil romantyczny podług tekslu 

i muzyki Cyprjana Godebskiego w ra­
djofonizacji Władysława Krzemińskie­
go i opracowaniu muzycznem Włodzi­
mierza Ormickiego, usłyszymy przed 
mikrofonem Rozgłośni Krakowskiej Pol 
skiego Radja. 

W dziele literackiem Cyprjana Go­
debskiego, pułkownika, dowódcy pułku 
8-go piechoty wojska Księstwa War· 
·szawskiego, który poległ bohaterską 
śmiercią w bitwie pod Raszynem -
znajduje się obok utworów poetyckich 
i filozoficznych, naukowych i anegdo· 
tycznych również niektóre próby w ro­
dzaju dramatycznym. 

Należy tutaj w pierwszym rzędzie 
mała komedjo • opera p. t. „Miłostki 
ułańskie", świadcząca doskonale o hu­
morze autora - żołnierza i skłonności 
jego do przyjemnej literackiej rozry· 
wki. 
Jednakże drobna ta krotochwila ze 

śpiewami, które odpowiadała może gu­
stowi epoki autora - byłaby dzisiaj 
przez swą niezamierzoną naiwność i 
skromność dramatycznego wyrazu nie­
co trudną do wysłuchania - wymaga· 
ła przeto pe\\-"tlego rozwinięcia i do­
powiedzenia akcji przy jednocze­
snem uszanowaniu pomysłu· autora, 
charakteru i atmosfery sztuki. 

Adaptacji tej dokonał Władysław 
Krzemieński, przeznaczając swą pracę 
przedewszystkiem celom prezentacji ra 
djowej - muzycznie zaś rozwinął i 
orkiestralnie opracował prof. Włodzi­
mierz Ormicki. 

Niezwykle pogodny ten i miły roman 
tyczny wodewil nada Rozgłośnia Kra­
kowska Polskiego Radja, a usłyszą go 
słucha<.,ze całej Polski w sobotę dn • 
22 lipca o godz. 21.00. Wykonawcami 
będą artyści teatru im. Juljosza Sło­
wackiego w Krakowie, oraz orkiestra 
pod dyrekcją Włodzimierza Ormic· 
kiego. 

Polacy z Ameryki Nowa o sztuce ksią*ka 
zwiedzają ojczyznę w ostatnich czasach wzmożony zo- Mamy nadzieję, ze ta historja ma- czyna się tomem 0 pierwszym wiel-

W ?olsce bawi obecnie wycieczka stał ruch wydawniczy w zakresie larstwa zadowoli nietylko fachowych kim malarzu włoskim Giotto. Giotto, 
Polaków z Ameryki, członków Zjed- dzieł o sztuce i historji sztuki. erudytów, ale przedewszystkiem bę- jak wiadomo, był pierwszym mala­
aoczenia Polskiego Rzymsko • Kato- Mam przed sobą. siedem tomów dzie ona cennym przewodnikiem dla rzem Italji, który oswobodził rnalar­
lickiego, pod przewodnictwem Preze- wydawnictwa Instytutu Wydawnicze- tych, którzy będą chcieli zaznajomić j stwo włoskie prawie całkowicie od 
ia Zjednoczenia p. Kani, oraz Sekr go Bibljoteka Polska, oraz zakładów się z historją malarstwa tego okre- wpływów bizantyjskich. Giotto pozo­
Gen. p. Barcia, zapoznając się z do- wydawniczych M. Arcta w Warsza- su, bez uciekania się do grubych J stał właściwie po dziś dzieti postacią. 
robkiem, pięknem i bogactwami swej wie, które to książki są ~aczątkiem zawiłych tomów niemieckich,, włoskich na pół legendarną., _ gdyż wiado­
prawdziwej Ojczyzny. wydawnictwa, zakreślonego na wiellde lub francuskich historyków sztuki. mości ·o jego pochodzeniu i eyctu są 
. Wycieczka, wylądowawszy w Gdy- rozmiary. Wydawnictwo to nosi ty- Wiadomo, że w. ostatnich latach U· zbyt skąpe i niepewne. Rzeźbiarz wło 

Ili, zwiedziła Pomorze, Częstochowę tuł: „Sześć wieków malarstwa euro- rządzono w Italji kilka pierwszorzęd· ski 15-go w. Lorenzo Ghiberti, któ­
Katowice, alą.sk zaolziański, Kraków: pejskiego" i obejmie całokształt hi- nych wystaw retrospelttywnych wiel· ry w sto lat po śmierci Giotta na.­
Lwów i Wars;:;awę, będąc wszędzie storji malarstwa od czasów prymi- kich mistrzów Odrodzenia. I tak na- pisał o nim w drugiej części księgi 
bardzo serdecznie witaną. przez spo- tywów włoskich, aż do malarstwa przykład w latach ubiegłych odbyły „I commentarii" (Rozważania), oto 
łeczeństwo, oraz przyjmowaną przez współczesnego. się w Wenecji dwie wielkie wysta· co J?iaze: „Zacz~a się ~tuka i:ialo­
oficjalne czynniki administracyjne. Narazie wyszło siedem tomów o wy Tycjana i Tintoretta, gdzie zgro- wania w Etrul']i, w WlOSCe, lezącej 

Organizacją. wycieczki rodaków zza malarzach Odrodzenia włoskiego madzono prawie wszystko, co ci dwaj . na wzgó~ obok . Florencji, a wioska 
OOE:a.nu zajęło się Polskie Biuro Po- przez Mieczysława Sterlinga. Jest to wielcy mistrze namalowali wybitnego! ta zwała s~ę Vesp1gn11;no. Narodził się 
dróży „Orbis", ułatwiając przybyłym treściwe ujęcie hiatorji tego wielkie- l pierwszorzędnego. Rzuciło to no- tam chłopiec przedziwnego talentu, 
&wiedzenie nlljceri.niejszych i najbar- go okresu sztuki w dziejach kultu- we światło na malarstw-0 tych dwóch któr~ p1-zerysowywał owieczkę z na,. 
dziej interesujących zabytków Pol- ry plastycznej w Europie. A wlę<:. genjuszów sztuki plastycznej i tern tury, przechoOząc tamtędy, Cima­
ald. mamy tutaj osobny tom o Giotto, o- tamem rozszerzyło widnokrąg historji bux, malaTz, w drodze do Bolonjl, 

Przybycie ta.k licznej wycieczki z sobny tom o Masaccio, Coatanuo i U- malarstwa, jale i malarstwa samego. ujrzał chłopca, siedz!j.ce~o w polu, 
dalekiej Ameryki w dzisiej.szych, nie-• cello i następnie osobne tomy o Ra- Niegdyś tak malarze, jak i bistory- gdy rysował n~ k~ien~~ owce. O· 
zbyt apokojnych czasach, świadczy o taelu, Tycjanie, Michale Aniele 1 cy sztuki mieli trudny dostęp do garnął go wielki podziw.„ 
całkowitem .zaufM1u do aiły ne.nego Lionardo da Vincim. Wszystkie te prywatnych zbiorów sztuki, a także Tym ch!opcem - pastu~zkiem był 
pt.!tetwa, panują,cem \\"łród epołecaetl- tomy ozdobione są licznemi repro- wicie obrazów które wisiały po lto· właśnie Giotto, który pótmej stał się 
•twa polskiego po drugiej stronie dukcjami, które bardzo dobrze dn.ją ściołach lub ~akrystjach miały zły pierwszym wielkim malarzem odra-
oceanu. przegląd twórczości tych wielldch dostęp śwla.tła t stąd ni~ można ich dzają.cej się Italji. 

mistrzów. było oglądać tak, jak np. na spooja.1 Historja malarstwa włoskiego przez Ro$nie port rybacki Trzeba przyznać, ze pisanie podob- nej wyst.awle w dobrze na ten cel p. M. Sterlinga jest włA.śnie intere-
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SPOŁKA AKCYJNA W ZGIE.RZU 
Bilans Zamknięcia w dniu SI g'l'lldnia 

1938 roku 
ST.AJ.'l czyNNY: I. Majątek stały: 

Grunty zł. 377.852,69, Budynki: fa­
bryczne zł. 3.180.922,99, gospodarcze 
zł. 139.016,18, mieszkalne zł. 857.734,65 
Urządzenia techniczne zł.· 6.426.389,69, 
Inwentarz tywy zł. 1.862,50, Rucho­
mości zł. 253.698,05, Inwestycje nie 
ukoticzone zł. 58.042,13. Razem ma­
ją.tek stały zł. 11.295.578,88. IL Ma­
jątek płynny: Gotówka w kasie i 
bankach zł. 1.407.017,92, Papiery pro­
centowe zł. 64.849,62, Weksle w port­
felu i w inkasie zł. 318.736,87, Ak­
cje i udziały w innych przedsiębior­
stwach zł. 75.001,02. Materjały: su· 
rowce zł. l!72.493,85, pomocnicze i pę· 
dne zł. 412.675,20, Surowce 1 produk· 
ty w fabrykacji zł. 302.818,82, Goto­
we wyroby zł. 2.725.862,-, Dłumicy: 
odbiorcy zł. 988.111,51, dostawcy zł. 
28.280,22, rótni zł. 709.827,22, wątpli­
we · należności: weksle protestowane 
zł. 1.278,01, inne zł. 2.410,77, Kaucje 
zł. 20.685,83, Sumy przechodnie: wyd. 
dot. przyszłego okresu zł. 14.734,32, 
inne zł. 2.569,10, Razem mają.tek 
płynny zł. 7.642.Ml,78. Razem stan 
czynny zł. 18.937.930,66. Sumy po­
zabilansowe: weksle żyrowane w o· 
biegU zł. 67.420,77. 

STAN BIERNY: L Kapitały włas­
ne: Kapitał zakła&>wy zł. 3.750.000,-, 
kapitał zapasowy~ saldo z roku ubie­
głego zł. 518.467,37, dopisano w roku 
sprawozd. zł. 481.532,63, razem zł. 
1.000.000,-, Rezerwa specjalna. zł. 
256.577,88, Fundusz wyrówna.nla dy· 
widendy zł. 200.000,-. II. Kaplta! a­
mortyuuiyjny: saldo z roku ubiegłego 
zł. 5.157.069,55, dopise.no w roku 
epra~zd. zł. 748.530,02, ruem zł. 
5.905.599,57, odpisano zł. 1.355,-, po· 
zostaje zł. 5.904.244,57. m. Zobowlą· 
zanła: Wierzyciele: akcepty złotych 
247.815,-, banki zł. 3.991.016,-, po­
datki zł. 857.475,56, dostawcy złotych 
327.074,27, odbiorcy zł. ~.594,86, rót­
ni zł. 1.070.483,70, Zobow. z tyt. u­
mów kartelowych -; Niewypłacona 
dywidenda zł. 34. 756,-, zobowiąza­
nia razem zł. 6.575.215,39, Sumy prze­
chodnie: dochody dotycz. okresu 
przyszł. -: inne zł. 99.129,83, Zysk 
za rok 1938 zł. 1.152.762,99. Razem 
stan bierny zł. 18.937.930,66. Sumy 
pozabllansowe: różni za tyn złotych 
67.420,77, ogólna suma zobow. zagra· 
nioznych zł. 47.784,85. 
Rachunek Stra.t l ZyskGw za. CZ&! 
od 1 stycmia do 81 gmdnia 1938 r. 

STRATY: Koszty a.dm1nistracji O· 
gólnej zł. 908.532,64:, Koszty sprzeda­
ży zł. 1.106.944,84, Procenty i pro­
wizje bankowe zł. 281.961,57, Po­
datki zł. 874:.794,05, Amortyzacja zł. 
748.530,02, Rómice kursowe złotych 
162,64, Straty na dłużnikach wątpli­
wych - zł. 5.9:s1,73, razem złotych 
3.926.877,49, ZYISk zł. 1.152.762,99, Ra­
eem zł. 5.079.640,48. 

ZYSKI: Zysk brutto na sprzedaży 
towarów zł. 4.921.630,50, Uzyskane od 
dłużników wątpliwych zł. 12.898,72, 
Róme wpływy zł. 145.111,26, Razem 
eł. 5.079.640,48. 
Zarząd: Int. M. Piasecki, L. Za­

drowski. Komisja Rewizyjna: M. 
Grossek, P. Wysocki, G. Sr..holtz, M. 
Fą.frOIWicz, T. Kotowicz. ~ef biura: 
T. Pawlikowski. Buchalter: L. Górka. 
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Zjazd kupiedwa polskłegn 
w Wilnie 

Z inicjatywy Stowarzyszenia 
Kupców i Przemysłowców CluT.e6oi· 
jan w WilniEi i przy poparciu Rady 
Naczelnej Zrzeszeń Kupiectwa Pol· 
skiego odbfdzie się w Wilnie, w 
cz~sie trwania Targów Północnych, 
zjazd kupiectwa po.łakiego 111 terenu 
województw p6łnoeno-wechodnich. 

Ogłoszenia drobne nej historjl malarstwa jest dość tru- urządzonym budyneczku. sują.ca . z teg~ powodu, ~e nie jest 
Władysławowo dne, poniewa.t na.pisano już tyle dzieł To też praca p„M. Sterllnga, któ- przeciązona historycznem1 datami i f ł j wtórk wante. ·· 

'

'" . tatn• WYC"'erpują.cych lecz często niestety ra powstała dziś po wielu retrospek- nudnem ~o~um?W~icm na .wzór hi- ro er. owan e. klioo!anfe I ~ 
" ciągu os 1egu miesiąca staty- ~ ' ' ' tywnych i .. wyczerpuj""YCh wysta- storyków mem1ec1uch sztal;:l, którzy w ·-&tyka 'Urzędu Mor•kiego wykazuje tak zbijających się nawzajem w ...,., d t peracja po1a+e'ł,, m7cle okien. · 

t.e do portu w Władys;awo.w!e weszł~ swych wyw(>(fach i „faktach" histo- wach sztuki włoskiej, jest niE:jako swą hpe ani e.rją. obrzydzają. czyta.nie Sprząts•Je biur młcnket\, IJe,. 
rycz.nvch te chcąc obecnie napisać dopełnieniem wiedzy i informacji o swyc dz eł o sztuc~. Ull l wyszło zeń 211 pc.lsldcil kutrów ry- • • teJ· wielkiej epoce. To, co jest w ksią.zkach p. M. Ste.r- . j zynfckcja, a,„, l:is.cklch z cze""' n.mia.iaoowych 136 wyczerpujący, a wartościowy skrót szczenie ..,,_. l lllflt6w, odkuru-.... „ - hist j' l t t · t k ażn · . . . linga najważniejsze, to liczenie się z """I"'! ..,.. Opróez kuttćw ryba.cM:ion oo Włady- · or 1 ma ars wa eJ a w e3 Metodyczrue i słuszme p. Sterling czytelnikiem nie obarczaJ·ą.c go lek· aparatami łilelltrJcz11emi '>tar. stała '111 

s?awowa scruonllło ,.;.,. !'.: Gt.atl'6W nlor epoki, trzeba posiadać nlelada erudy- podziel1'ł owe sześ... wieków 1 tonserwac'- J. ~lJ -• Dra-ar• 
u<-,, u „ ' j i zd ln ść a.nJa f któ " . „ .... ma ar- turą. „naukową", ale dając mu hi- - - „ .skłch pod obcą. banr.lc.rą. c ę dzl 0 ~ ;oz.:i~a~ 1 : w stwa na serJe. Pierwsze trzy serje, I storję wielkiej sztuki w sposób jaSonł' lO 1111 2ł. te d. &.28-02. „ 

Kutry przywlor.ł-/ około 89 tys. kg 1uaw wyc 0 w egen • jak. nas informuje wstęp, będą oma- 1 przystępny .,, - 'S9, 
b ktć stały · 75 G~tur palto uszytt! ft' ry , re zo zm.ag&ł.-ynowane w, Zdaje się, te p. M. Sterling, dając wiały: I. Mala.rstwo włoskie, II. Ma- I przyznać trzeba ie dzieło p M U. b- miar~ . z plervił 

nowo otwartym maga:?.)"nie. ' W nia~ ~nam bardzo bogaty i Z\vięzły prze- larstwo holenderskie 1 flamandzkde i sterlinga czyta się jak zajmując!} szorzędnego materiału; rolfota, krój, 
go.zynie tym odbyło się natycluniast · glą.d ~torji malarstwa włoskiego w m. malarstwo francuskie i hiszpań· powieść lub interesują.co napisane dodatki solidne, Poznatisktt 13,1 w 
oczyszczenie r)'.b, ~Ianie i pako- epoce Renesansu, potrafił opanować skie aż do w. 18-go włącznie. tak popularne dzłS „vie romansee". ' braDde na .i.wo, parte-.,, SJ)Odn!e .„ 
wanie. (ok). - tak w1elld 1 rómorodny ma.terjał. „Sześć wieków malarstw~" rozpo- TJ~ ~ Will0dl1JOIWJl-ać"=- IL. M.\ · 81~ 
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lie masz lepszej ochłody, jak BYBIISKIEGO wody! 
-------------------------------•WUZ.:WWm?.• WWWlCJiiAlii2ila'&JtfltilSillt?~JW ~ . 
Wyrok w procesie 
o zajścia w Tonta­
szowie Maz. 

S ,d Okręgowy w PiotrHcwie 
po dwudniowej rozpraw e przv 
drzwiach zamkniętych ogłosił 
wyrok w sprawie o zajścia an· 
t •lemieckie w Tomaszowie Maz 
w ciałach 13 i 14 maja rb.W:; ·y 
1t~lda 16 oskadonvch z Alfre· 
dem Swlnogą na c~ele sąd tka 
ził pe I mtealęcy więzienia 
• zawlefzenlem. 

W motywach wyroku Sąd pod 
krełlłł, żt z11to1ował tak łago• 
•v wymiar kary ze wzgl-:du na 
6wczesną sytuacje polltycznit 
I podniecenie umvsł6w społe· 
czdstwa polsklegC1, wywołane 
zajściami antypolskimi w Niem 
czech oraz ze względu na spe· 

Pracown:cy umysłowi i ro· 
botnicy biura Centralneąo i fa· 
brvkł M. S!lberstein-Sp. A4c.' 
kt6r•1 fabrvka mieści s1 ew Piotr 
kowie na Bugaju, 1łoż li naści 
gacz 6 872 zł. 39 groszy. 

Zamknięcie miejskiej 
biblioteki 

Z powodu przeprowadzenia 
remontu oraz segregowania ksha 
t1ll biblioteka miejska w Piotł 
llowłe na c111 ferii letnich ro· 
1tlł1 Hmknl•ł•. O termJnl• o• 
twarcla nast31pł11 specjalne 11· 
wiadomle1i1. 

Dwie nowe drogi 
w pow. Piotrkowskim 

W trch, dniach zakończone 
zostały pl'9ce około budowy 
drogi, wiodącej z Sule1owa do 
Podklasztorza, oraz od szosy 
Piotrków-Sulejów do przysta· 
ni L. M. i K. nad Pilicą w Su· 
lejowie. Odcinek drogowy do 
przystani L. M. I K. na prze· 
strzenl okało 1/ł kim. wybudo­
wano w rekordowo krótkim 
czasie kilku zaledwie dni. 

Mydło staniało 
Na podstawie reskryptu U· 

rzcdu Wojewódzkiego z dn. 10 
Vll.1939 r.-Zarząd Miejski po· 
daje do publicznej wiadomości, 
le cena mydła markowego l·go 
gatunku (64 9' tłuszczu) w sprze 
daty detalicznej nie może pne· 
kraczat zł. 1.36 za 1 kg. 

Paczki żywnościowe 
dla uciekinierów 

cyficzne stosunki, panujące w 
Tomaszowie· Maz. 

Czqść podsądnvch bronił mec. 
rónlsław Filipkowski, który z 

właściwą sobie swadą wygłosił 
nader r.eczowo ujqte przemg· 
wiaai1, pollmlaj14c trałDll 1 te 
llmf Nllade•IL 

Wśród lasu -
nad wodą 

Powletr,e I woda są najlep­
szymi •rodkami, wzbudzają ~ yml 
apetyt. Toteż z t eh względów 
jedyRa na terenie Ziemi Piotr· 
kowskiej restauracja-kawiarni a 
na Prz'ł stani L. M. I<. w Sui e­
j owie nad brzegami Pilićy, p:id 
wvtrawnvm kierownictw< m p. 
Wacława Berłowskiego cieszy 
s'e ustaloną jak najlepszą opi · 
nią wśród licznych bywalców 
Poco więc siedzieć w murach 
lub zabierać · koszykach i 
walizkcch środki spożywc2e na 
wyciecz -I, gdy dzieki dogoElnej 
komunikacji znajdziesz sie w la 
sach łłulejowskich, wśród l t6-
rycll nad wodą mieśc i sie restau 
racja na Przystani L. M. K. o 
wysokich walorach ku1inarnych 
a czas uprzyjemnia dancing przy 
dźwlekach deborowej orkiestry 
pod kierunkiem p. Lejzerowlcaa 
Ceny 11ł potraw i ••Poll ... 
•t•pnt •la wazyatklch. 

Niski stan wody 
na rzeJcach . 
Trwaj~ce od pewnego czasu 

susze I upały przyczyniły s1e do 
znacznego spadku wó• we wszy 
stkkh nasz\ eh rzekach. · Na Pl· 
licy spadła woda do tak niskie 
go pozio111u, ae można ją w b'. 6d 
przejść. Woda dalej opada,wsku 
tek czego sportowcy kajakowi 
maj~ utru•nioną kemunikację. 

....... „ '\ 
GRYPA. PRZEZl'EBIENll! 
IGLE GŁOWY, ZEBOWaa 

S-----.....-.-.-. .KOG~ 
G G.ĄSECKlEGO t"' 

,,._ • ...-- • TOR&BKAC8 

Doktór i mrówki. 

zobowiązań .. żeby sienie n; ra ' ~!!!!~~~~~~·~~~~~~~~~~~~~~ 
zlć na niepotrzebne koszty. · 5 · · · · · 

Po zebraniu p:eniedzy i nh:u RENDEZ - VOU elttp towarzpskze1 z Zzemz 
regulowaniu należności za je~ · I łódzkiej, Piotrkowskiej, oraz Kieleckiej w lokalu 
no lub dwudniowe utrzymame, p - t · [ MK S / · · d p·1 · rzekgmy d któr ulatnia · się, zja na rzps an z • . • w u e1owze na l zcą. 
wiając się znowu w innej mlei Wpsoka jakość potraw i zakąsek, wiei/fi wybór trun· 
scowo~ci. Policja zaieła sie od· . ków produkcji polskiej, oraz stale na kranie świeże piwo. 
~zuka~1em oszusta, który dotąd lod", lemoniady, ciastka. DANCINGI. Przygrywa zna· 
1est meuchwytnv. '· 'ł K . · t lolt l 

Chcieli się dostać 
komztp zespo muzyczny. zerowmc wo a u 

- Władysława BeRł.OWSKJEOO 
/ 

do „raju" • 
Reinhold Zander, robotnik z 200 000 z1" kredytu Z kroniki kradzieży Tomaszowa, jego żona Berta, • • . 

Adolf Lange i jego żona Greta 
oraz Jerzy Ludwig z ł.odzi u1i 
Io wali w dniu i czer -A ca niele­
galnie dostać sic do Niemiec. 
Wpadli jednak w rece straży 

zbożowego dla rolni­
ków w pow. Piotr-

granic~r. ej, która przy rewizji ko wskim 
znalazła pr ~y uciekinierach oko 
ło 150 zł. gotówki. N a skutek 

Na szkodę Paulińskiej Marian 
11v, zam. w Piotrkowie, przy ul. 
Sieradzkiej Nr. 8, z zamkni~tego 
mieszkania za pomocą urwania 
kłódki u drzwi skradziono ża· 
klet damski I Inną garderot~ 
damską, ogólnej wartc ści 12 zł 

sporz11dzonego doniesienb od- P~szczególne kasy Stefcz\ ka p . 
powiadali niedoszli amatorzy o• powiatu P1otrkows1uego w r.ub. Ozar 
bozów pra.:v w Niemczech,prz•d rozprowadziły pom ledzv r · Ini 
sądem okr. w Rybniku, któ" I ków. około 1o_o.oc~ zł. kredytu 
skazał ws zv st kich oskarżenych zbozowego, me licząc speq; I· 
po 4 mies ące więzienia i r a nych kred\ łów pod zastaw zbo 
grzywny c d 20 do lOJ zł. Wv- ża , jaki B.ink Rolnv rozprowa· 
konanie kary warunkowo sąd dził miellzy gospod, rstwa fol· 
zawiesił oskarżonvm kobietom warcme IW rb. zapotrzeb1wa­
gdy mężczv źni będą musieli sw~ nie na ten kredyt wzrosło wie · 
kary w cało ści odcierpieć cej, niż dwukrotnie. To też pc-

szczególne instytucje kredytowe 
w powiecie zwróciły sle iui 

W zagrodzie Najdra Michała 
zam. we wsi Witów, gm Usz­
czyn, z pr vczvnv dotvchczas 
nieustalonej wybuchł pożar, cd 
którego spalił slf: dacb nad do 
mem mieszkalnvm i obc rą -
kryte słomą. Wvpadku z ludźmi 
nie było. Straty W\' rządzone 
przez pożar wynoszą 1 !J OG zł. 
Dochodzeni · w toku. 

Król albańslli 

ACHMED ZOGU 

bądź do Centralm i Kasy Sp ół · 

drlelnł Rolniczvch, bądi też do DBAJCIE O IWOJE Centr1l•ego Banku Roinego w 
Warszawie o pnydalelenie im 
kont a„1ttów kredytawych,prn ZDROWIE 

11chwyc1ł ile phnm aajmaiel 2 r11y większych, niż P h L h ... _1 ~L- L• w rok11 ub. 1 · ny c orouac : *Ul,._., „. 
O K O C I M szek, w,troby, prsy kami_... 

. - . L1·st do RedaLc1·1· I żół~owych, . wzd•• brnU&. 
• 

1 odbijaniu 1ię. hal. .kłomao61i&cla 
podczas swego pobytu w Polsce , . „ I do zaparcia •toni• li•: 

·· M iesz~ańcv ulfcv Józefa Pił· 1,,&WAJCARSKIB OORZKJE' 
sudskiego N ry domów 127, 125 ZIOLA" G,seckieio, naturahly 

--------- ----

Z k "k" dk, I 123 zwraca ą się tą drogą do łagodny środek przeczyszcz:ajil• 
. fOnJ 1 Wypa OW Pana Redaktora z P.~ośbą o zwr6 : cy, ułatwiający funkcje or~a • 

cenie w Swvm p1smie uwagi 
1 
nów trawienia, stosuje się rów· 

pod adrfsem władz sani arnvch, nież przy nadmiernej otyło•ci. 
aby p łożyły kres w puszczaniu 

w Piotrkowie 
Podczas spinania wagonów 

na stacji towarowej w Piotrka· 
wie przygnieciony zosta J dian 
Cisowski. lat 50, zamiesz ~ałv 
przy ul. Pierackiego 54. W sta· 
nie groźnym odwieziono go do 
szpitala św. Trójc9. 

- Pracownik Elektrowni Czę 
1tochow~kiej Zbigniew Kozłow.: 
ski najechał samochodem w 
Piotrkowie ria ul. Piłsudskiego 
róg Strończyńsklego na rowe· 
rzystę, któremu uszkodził rower. 

I 
Niemiła przygoda 
Ch. Ryterbanda 

Svn Dawida I Ruchll Chain 
Ryterband, ostatnio be1 stałego 
zamieszkanla,poszuklwanvprzez 
Prokuraturę Katowicką, zatrzy· 
manv został przez Polic' w Piotr 
kowie. 

ścieków z posesji Nr. 127 
na ulice. Miazmaty te zatruwa-
ją okolice w dalekim zasięgu, 
co wywołuje słuszne skargi 
wśród mieszkańców i .Przecrod 
niciw. Ten stan rzeczy nie po­
winien być tolerowav, tvmbar· 
dziej, że w S'lSiedztwie znajdują 
się kószary. 

Z powodu odnalezie­
nia pieniędzy ofiaro­
wała na L. O. P. P. 

Karty ewidencyjne, ksi~gl obra­
chunkowe, 

DLA MŁYNÓW 
według najnowszych wzorów 
polecają 

Zakłady Graficzne 
•A. PAŃSKI SPADK.• 

Piotrków Tryb. Legionów 2: 

1 Ani dnia bez gazety 
Mieszkanka ł.odzi Sala Faj· 

blsiewicz (11 listopada 44) ja· ,,D·ZJfff ff J.ff HAROOOMY" dąc do uzdrowiska Włodzimle- W 
rzów pod Piotrkowem, zostawi 
ła w autobusie torebke d::imskit towarzyszy cl na nrlop. 
z zawartośc i ą 3.281 zł. O zgu· Zmiana adresu bezpłatnie. 
bie niezwłocznie zawiadomiła 

Jak nam donosz ą z Tomaszo 
wa Maz., daje się zauważyć na 
po,zcia, że Niemcy z Tomasze­
wa I okollcy masowo wysyłają 
do Rzeazy (około 1 oo paczek 
dziennie), z tywnośclą, bieli mą 
I ubraniami. Paczki te kierowa· 
•• •• pod adresem Niemców, 
którzy niedawno zbiegli z tych 
s1ron •o rai• Hitlerowskiego. 

Na tropie nieznanego I 
oszusta Miły sąsiedzie I 

W szcz~ściu, 
Czy biedzi-e , , 

posterunek policji w Sulejowie, 
który ustalił, że pieniądze te 
wraz z torebką zabrała z auto· 

SŁUZĄCA "1 wieku od 30-40 
lat al . wyjazd do zaj,t domo· 
wyd'l •• dworze potrzebna. 

Złło111n1a • Acbnł11łstr1cł1 
•Difennlka Naro~IWlgo•. 

Popierajcie P. C. K. 

W okoHcach nad Pilicą gra· 
s i.. je od jakieg oś azasu niezna· 
nv oszust, występujący w roli do 
kt ra, pos '. ukującego mrówek 
Rzekomy doktór zjawia sie na 
w1l, za111leszkuje u któregoś 1 
gospodarzy, url~dza zebranie i 
poucza chłopów, jak sie zbiera 
mr6wk cao butelek. Doktór oble 
cufe n lllid' \łutelke mr6wek 
aapl clł I złotych. 

Chłopi chctnle ,odejmuJ' sic 
1blor• •r6wn, doktór j1d1all ••••l•I• 1 16rv. te przvfmute 
mr6wki tylko od takich osób, 
kt6re wpłac• 2 złote kaucj .Do· 
kt6r musi w taki sposób zapew 
nit sobie dotrzymani• pr1yjctych 

Idź zawsze żywo! 
Gdy do Waszmości 
Troska z~i~•ci -
Pij wtedy PIWO I 

POSZUlUJĘ POKOJU 1 kaclt­
al,. Wl14omott: w Red1kcfl, 

Czas odnowić 
prenumeratę I 

\ 

busu mieszkanka Tomaszowa· R e pert u a „ k I n I 
Maz. Jadwiga Sabiaa Rotenberg. 
Torebkę wraz z pieni~dzml Ro Kino „CZARY" 
tenberg otldała, jednak w toreb •WIOSNA NAD SEKWANĄ• 
ce stwierdzono brak 31 zł. ge· 
t6wki i zeg ;. rka. Ki ROMA" 

Uradowana z powodu odna· no " 
Nattal1 · agu" Pat~lslewiczowa •NIE L FAJ MĘŻCZY ŻMlfa 
'nnt'llC1tła aa 1;1. O. P. P. - Kino „AS„ 
HO zł. 

°'*8 Ił łt•. •nef adą przez 
Piotlk6w rowtrzyłcł, w liczbie 
kll"udzlesleciu, biorący udział 
w biegu d ·okola Polski. 

•CZARNY J<ORSARZ• 

PUC OBOK KW ~UGO• 
WEJ do WYH.łJ'łO[A. Ndli• 
się na sklad węila lub drzawa, 
nawozów szluCUlydi, papy amo­
ły i t.ip. Wiadomo•ć: Nantowt „ 
cza 24, I piętro, u adm. " ~ " 

CENY OGł.OSZEłl.: za wiern mlimetrowy jednoszpaltowy 40 groszy; w tekicie 60 groszy. Ogłostenia drobne 20 rroszy za wyraz { Redakcja i - d1ninlstr .ac:ja 1 

Preoumerala za „DZIENNIK NARODOWY" wraz z dostawą do domu lub przesyłką pocztową wynosi 3 złete miesięcznie. ul. Shwackiego nr.28, parter wetłcle od frontu 

~ldor i Wydawca: TOliASZ PLUTA. Zakłady OraftcJDt e.A4olf Pański Spatl~." Piotcków Tryb. Ltgioaów ~ 
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